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- BLISKIE, WSPANIAŁE ZWYCIĘSTWO — 


Cena egz. 10 gr. 


Jeż. ZACHODNI 


- 


ZAPOWIADA GEN. FRANCO 


SALAMANCA, 15.7. Po raz pierwszy 
od chwili wojny domowej, gen. Franco 
przyjął w swym gabinecie przedstawi- 
cieli prasy zagranicznej, którym o- 
świadczył: 

„Daję panom całkowitą możność po- 
ruszania się po Hiszpanii i poszczegól- 
nych frontach. Wymagam od panów, 
abyście pisali prawdę. Prawda jest na- 
szym jedynym sprzymierzeńcem w tej 
walce, która stanowi zarówno misję 
międzynarodową — zwalczanie komuni 
zmu oraz misję narodową — wyzwołe- 
nie Hiszpanii z chaosu. — Pragmiemy 
triumfu cywilizacji zachodniej. Pragnie 
my wszędzie ustalić porządek i sprawie 
dliwość. Tylko to — nic ponadto. Wie- 
rzę, że niedaleki jest czas, gdy ten kraj 
odzyska spokój, dzięki wspaniałemu 
zwycięstwu”. 

KOMUNIKAT POWSTAŃCZY 


SALAMANCA, 15.7. Kemunikat głó- 
wnej kwatery wojsk gen. Franco głosi: 
Na froncie baskijskim trwała strzela- 
nina, podobnie jak na froncie Leon, 
gdzie odparto słabe uderzenie pod m. 
Pena Salgada. 

Na froncie aragońskim przeciwnatar 
cie naszych wojsk trwa na odcinku Al 
barrachin. Nasze siły wyparły -przeci- 
wnika ze wszystkich stanowisk, z któ- 
rych usiłował nacierać na tę miejsco- 
wość. Straty przeciwnika są bardzo 
zmaczne. y 

Na froncie madryckim wszystkie u- 
siłowamia przeciwnika zakończyły się 
niep-wodzeniem. Czerwoni ponownie od 
nieśli ciężkie straty. 

Dziś strącono cztery samoloty przeci- 
wnika. Doniesienia czerwcnych radio- 
stacyj, głoszące, że lotniotwo narodowe 
poniosło straty w toku ostatnich walk, 
są fałszywe. Wojska narodowe straciły 
5 samolotów, wobec 71 samolotów, któ- 
re straciły wojska czerwone. 

Jeńcy lotnicy stwierdzają, że w lotni- 
ctwie walenckim panuje demoralizacja, 
na skutek olbrzymich strat  odniesio- 
nych w ciagu ostatnich dni. 


ZAŁAMANIE SIĘ CZERWONYCH 


SALAMANCA, 15.7. Radio national 
stwierdza, że ofensywa wojsk rządo- 
wych na froncie madryckim zakończyła 
się zupemym niepowodzeniem. 
ZE NY a e ea 
Lotnicy sow. mówią o locie 

SAN FRANCISCO, 15.7. Lotnik Gro 
mow oświadczył, że samolot „Ant-25* 
podczas przelotu nad Górami Skalisty- 
Mi osiągnął wysokość 5490 m. Letnicy 
używali aparatów tlenowych. 

Pemiędzy wyspą Rudolfa a biegunem 
na skrzydłach samolotu wytworzyła się 
warstwa ledu, którą usunięto za pomo- 
cą specjalnego aparatu, Przez cały czas 
lotu samołct działał sprawnie. 

Gromow oświadczył, że załeciałby w 

ab Meksyku, gdyby natrafił na po- 
mygSlniejsze warunki atmosferyczne, — 
lecz przeciwne wiatry spowodowały — 
nadmierne zużycie paliwa. W momen- 
cie lądowania zbiorniki paliwa były nie 
mal puste. 

SANIACINTO (Kalifornia) 15.7. Lo- 
śnicy sowieccy po odpoczynku wyje- 
ehali do- Sandiego. Barografy samolotu 
„Ant-25%* odesłano do Waszyngtonu ce- 
lem zatwierdzenia rekordu. 

W przyszłym tygodniu lotnicy maja! 
być przyjęci przez prezydenta Roose- 


Nie osiągnąwszy zamierzonych celów, | 
wojska rządowe straciły przeszło 24 tyl 
siące ludzi w zabitych, rannych i jeń- 


ców. Zdobyto lub zniszczono około 40 
czołgów. 
Pawstańcy strącili 57 samolotów. O- 


NAD MADRYTEM 
MADRYT, 15.7. Wczoraj o godz. 
17.80 nad stolicą ukazało się 12 trój- 
motorawych samolotów powstańczych, 
titóre ostrzeliwały rządowe baterie prze 
ciwlotnicze. Jednocześnie wystartowały 


bręcz dookoła Madrytu rozluźnia się i|myśliwskie aparaty rządowe, staczając 
walkę powietrzną. W rezultacie samo- 


ataki wojsk rządowych tracą na sile. 


W pierwszą bolesną RE śmierci naszego ukochanego i ni- 
jca 


gdy nie zapomnianego Męża i 


Ś.p. Stanisława Żurka 


odprawiona zostanie za spokój Jego duszy dnia 17. lipca br. tj: 
w sobotę, o godz. 8.30 rano Msza św. w kościele Najśw. Marji Pan- 
ny w Sosnowcu, na którą zaprasza krewnych, przyjaciół jak i życzli- 


wych Jego pamięci 
3203 


ZONA Z DZIECMI 


loty powstańcze zmuszone b do u- 
pd yły do u 
„BEZINTERESOWNOŚĆ* WŁOCH 

I NIEMIEC j 

RZYM, 15.7. Redaktor dyplomatycz- 
ny agencji Stefani komunikuje ostatnie 
oświadczenie gen. Franco, podkreśla, ża 
wszelki kompromis pomiędzy stronami 
walczącymi w Hiszpanii jest wykluczo. 
ny, podobnie jak jakiekolwiek ustępst- 
wa terytorialne ze strony gen. Franco. 

Agencja Stefani zazmacza, iż gen. 
Fraco stwierdził bezinteresowność Nie 
miec i Włoch, które udzieliły Hiszpanii: 
pomocy jedynie w celu udaremnienis 
napaści komunistycznej. 

Wreszcie agencja Stefami całkowicie 
podziela punkt widzenia gen. Franca 
odmośnie niemożności wycofania ochot= 
ników z powodu nielegalnego naturali- 
zowamia ochotników walczących po 
stronie Walencji. 


Pekin otoczony przez wojska japońskie 


Nowa ofenzywa japońska 


SZANGHAJ, 14.7, Praga donosi, że w Pe- 
kinie na szeregu ulic buduje się bztykady z 
kamieni. 

Odbywają się również liczne przegrupowa- 
nia wojsk, wśród których panuje nastrój bo- 
jowy. 

Władze pekińskie oskarżają rząd nankiński 
że swym niezdecydowanym rozkazem a .;10- 
kzlizacji konfliktu“ przyczynił się do pagor- 
szenia sytuacji oddziałów chińskich pod Peki- 
nem. 

Wskutek tego rozkazu 


ŚWIĘTO 


chińskie nie stawiały przeszkód w posuwaniu 
cię wojsk japońskich, które skoncentrowały 
na połudmie od Pekinu znaczne siły 
WALKA WRĘCZ 

TOKIO, 15,7. Prasa zamieszcza oficjalną 
wiadomość, że podczas wczorajszych walk od- 
działy japońskie straciły 6 zabitych i 10 ran- 
nych. Mimo tak niezmacznych sbrat wałki 
były bardzo uporczywe. 

Według oficjalnej wiadomości, * strona ja- 
pońiska pemtosła główme straty od ręcznych 


wojskowe  włalze lgramatów, którymi posługują się Chińczycy. 


i zamieszki 


PARYŻ, 15.7. 


Stciica przedstawiała przez |jłcga balonu zdołała się uratować wyskakując 


calą nec widok świąteczny. Miasto było ilumi- |do morza i ratując się w szalupach. 


nowane, odbywały się zabawy ludowe, 

W niektórych punktach miasta doszło do 
incydentów; wywclamych przez strajkujących 
kelnerów. W Boulogne-sur-Seine komuniści 
wtargnęli do kawiarni, położonej w pobliżu 
lokalu francuskiej partii socjalnej i obrzucili 
wyzwiskami gości. Policja wyparła manife- 
stamtów, którzy w godzinach wieczornych av- 
puścili się nowych ekscesów, wskutek czego 
właściciel musiał zamknąć kawiarnię. 

W Le Mans zergamizowany przez wojsko 
pochód został rozwiązany ze względu na po- 
stawę, zajętą przez skrajne ugrupowania !e- 
wicowe. Oddziały wojskowe powróciły do ko- 
szar. 

W Le Havre zerwał się z uwięzj balon i po- 
leciał w kierunku morza, Samcloty rozpoczę- 
ły pościg. W odległości 60 klm od brzegu za- 


PARYŻ, 15.7. Na wielkich bulwarach doszło 
wczoraj w godzinach wieczornych do gwaitow 
nych mamifestacyj. Grupa strajkujących kei- 
nerów zobaczywszy, że z olkazji święta naro- 
dowego w kilku kawizuniach goście są obsłu- 
giwami przez łamistrajków, postanowiła unie- 
możliwić im pracę, W tym celu zgromadzeni 
kelnerzy wybili w kilku kawiarniach szyby 
wystawowe, wtargnęli do lokalów i przewró- 
cili szystkie stoliki. Szczególnie wielkie stra- 
ty zostały wyrządzone w znanej kawiami de 
la Paix. 

Pomiędzy  łamistrajkami a strajjkującymi 
kelnerami wywiązała się w tym lokalu gwał- 
towma walka, którą przerwała interwencja 
policji. 

Do świtu przed kawiarnami krążyły gęste 
patrole policyjne, uniemożliwiając powtórze- 
nie się incydentów. 


Statek angielski skonfiskowany 


przez krążownik gen. Franco 


LONDYN, 15.7. Angielski minister 
marynarki Duff Cooper zawiadomił w 
dniu wczorajszym parlament, że jeden 
z angielskich okrętów handlowych, u- 
siłujący się dostać do Santanderu, zo- 
stał przez hiszpańskie wiadze powstań- 
cze skonfiskowany. 

Rząd angielski — oświadczył dalej 
minister — uważa jednak w dalszym 


ciągu, iż nie ma prawa mieszać się do 
konfliktu hiszpańskiego, to też w razie 
zatrzymania statków angielskich przez 
Hiszpanię, nie zamierza intewweniować. 

Zatrzymanym statkiem angielskim 
jest transportowiec „Molton“, którego 
krążownik powstańczy „Almirante Cer- 
vera' przez oddanie dwóch strzałów 
ostrzegawczych nakłonił do zmiany kur 
sw przed Santander. 24-26 


Świałdozy to, że w miektórych punktach docho- 
dziło do walki wręcz. 

SZANGHAJ, 15.7 Wożorajsza prasa szang- 
hajska twierdzi, że w dniu 15 bm. zostały tex- 
wane wszelkie nokowamia w Pekinie pomiędzy, 
Chińczykami a Japończykami. Na skutek te- 
go prasa uważa sytuację, jako nader niepo- 
kojącą. 

Pisma szanghajskie domoszą poza tym, ża 
Japończycy nie przestają gromadzić w dal« 
szym ciągu znacznych sił wojskowych, ściąga» 
jąc je z Mandżurii, Korei i Japonii. Przygo 
towamia te są tak rozległe, że nasuwają myśł 
o tym, że Japonia ma zamiar urzeczywistnić 
tym razem swój dawny pan okupacji całych 
Chin Północnych, 

Ponieważ jednak rząd namikiński jest zdecy- 
dowany stawić opór przeciwko oderwaniu od 
Chin prowincyj półmocnych, przeto należy się 
liczyć, zdamiem pism chińskich, z ewentualno- 
ścią dalszego zaostrzenia się sytuacji już w. 
dniach majbliższych. 

„POKOJOWE ZAŁATWIENIE 
KONFLIKTU“ 

TOKIO, 15.7. - Ministrowie wojny i mary« 
narki oświadczyli podczas konferencji gubər« 
natorów, że nadizeja na pokojowe rozwiąza* . 
nie konfliktu w Chimach północnych jeszeza 
nie jest całkowicie stracona. Jednak prosili 
oni gubernatorów o wyjaśnienie ludności, że 
zwiększenie japońskich sił zbrojnych w Chi: 
nach północnych jest komieczne (?). Minister 
spraw zagranicznych Hirota oświadczył, iż 
Japomia dołoży wszelkich starań, aby dopro- 
wadzić do porozumienia na drodze dyploma- 
tycznej, 

PEKIN, 15.7. Poza wymizną strzałów w 
pobliżu stacji Lota na linii kolejowej Pekin— 
Tsiensin ubiegła noc minęła spokojnie. Japoń. 
czycy prowadzą intensywne zwiady lotnicze. 
Cywilna komunikacja powietrzna nadal jest 
przerwana, 

ŻĄDANIA CHIN 

SZANGHAJ, 15,7. Pół oficjalna prasa chiń 
ska w wyraźnie imspirowanych artykułach 
wysuwa następujące postulaty pod adresem 
Japonii: 1) Przywrócenie stanu rzeczy z przed 
8 lipca, 2) wycofanie posiłków japońskich, 3) 
odszkodowanie dia kupców i obywateli chiń- 
skich, 4) bezwarunkowe przywrócenie stanu 
pokojowego. Dzienniki chińskie wskazują po- 
za tym, że długotrwały spokój będzie możii- 
wy jedynie w wypadku wydatnego zmniejsze= 
nia garnizonów iapońskich w Chinach nół- 
DOD r 
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„KURJER ZACHODNI" piątek 16 lipca 1957 roku. 


Dyskusja przy rewolwerach : . 


na kongresie francuskich socjalistów 
rezolueją większości, drugą rezolucją Braquej Żyromskiego i Mareeau Piverta, do końca 


stało cię tennem tak ostrego starcia dwóch 
odłamów |legalistów blumowców ze zwołenni- 
kami akcji masowej, że pomimo ostatecznego 
zmycięstwa Bluma francuska partia socjali- 
styczna wychodzi z obrad mansylskich poważ 
nie osłabiona, jedność partii bowiem posta- 
wione została pod znakiem zapytania, 

Eo rozpoczęciu nocnych obrad, gdy præ- 
wodniiczący kongresu min. Dormoy poddał 
pod głosowanie wniosek komisji t. zw. „zagad- 
nień spomych*, odrzucający prośbę wydało- 
mych rok temu z partii członków młodzieży 
socjalistycznej federacji Sekwany,  oskamżo- 
nych o trockizm, na sali — jak również i na 
galeriach, wybuchł tumult, który rychło za- 
mienił się w gorącą bójkę. Walczyli blumow- 
cy i zwolennicy Marceau Piverta i w krótkim 
czasie sala przybrała charakter prawdziwego 
pobojowieka, a nawet w pewnym momencie 
uczestnicy obrad chwycili za rewolwery. Na 
trybunie prezydium między prezesem Blumem 
a Żyromskim i Mamceau Pivente doszło rów- 
mież do gwałtownej wymiamy zdań, W pew- 
nym momencie wśród walki jeden z członków 
kongresu począł grozić rewolwerem loży, w 
której siedzieli dziemnikanze. 

Z największym wysiłkiem Blum i Dommoy 
doprawadzili ostatecznie do uspokojenia at- 
mosfery i podjęcia obrad. 

W bwaku możliwości doprowadzemia do u- 
stalenia jednej formuły rezolucji końcowej, 
któraby, jak to bywało dotychczas, uzyskała 
jednomyślność, kongres pnzystąpił późną nocą 
do głosowamia nad trzema rezolucjami: pier- 
wszą rezolucją Blum — Faure, czyli t. zw. 


POLONIA” 


z 


Kłopoty włoskie 
W ABISYNII 


W tych dniach rząd włoski ogłosił no- 
wą listę strat w Abisymii, z czego Wy- 
mika, że kmaj ten nie jest jeszcze uspo- 
kojony i walki trwają tam nadal. We- 
dług oficjalnego komunikatu zginęło w 
Abisynii w miesiącu czenwcu r. b. 59 
oficerów i żomierzy, w czym 6 lotni- 
ków. Największe straty poniosła poli- 
cja włoska na zajętych obszarach. 

Według wiadomości nadchodzących z 
Abisynii utworzyły się tam w poszcze- 

gólnych prowincjach bamdy tubylców, 
składające się old 500 do 4.000 ludzi, 
które napadają na wojska włoskie. 


GUY; DE TERAMOND. 


REK 


i Karski MA dalszego 
biegu wypadków na pozór spokojnie. 

Wanda Żytowiecka stała obok niego 
a rękoma nerwowo splecionymi. Miała 
wrażenie, że całe jej życie zawisło te- 
raz od tej nieoczekiwanej interwencji 
dwóch osobników o tak malowniczych 
przydomikach. 

Kilka minut upłynęło w kompletnej 
ciszy. 

— Bardzo przepraszam pana mini- 
stra — przerwał ciszę sędzia, przeglą- 
dając akta — że zatrzymuję państwo 
nieco dłużej. Mam jednak wrażenie, że 
zą chwilę dowiemy się rzeczy bardzo 
interesujących, mających o wiele więk- 
sze znaczenie, niż mogliśmy się spo- 
- Wreszcie drzwi otwarty się. Ukazał się 
w nich rzeczywiście „Piękny Rudolf" 
w towarzystwie „Krzywego Józia“ oraz 
śiwóch policjantów 


i | — Żyromski i wreszcie trzecią rezolusją Mar- 


pozostały na swych stamowiskach, dowodzi 


ceau Pivert. Sam fakt, iż oba odłamy partii | poważnego osłabienia wpływów władz paxtyj- 
tj. zwolennicy premiera Bluma z jednej stro- | nych na masy partyjne, jak również na obra- 


ny a z drugiej 


strony lewica z pod znaku | dy kongresu. 


Zmiany personalnei reorganizacyjne 


w Ministerstwie skarbu ` 


WARSZAWA, 15.7. W Ministerstwie 
skarbu nastąpiły liczne zmiany organi- 
zacyjne i personalne. 

Przede wszystkim zniesiono biuro per 
sonalne, zależne wprost od ministra i 
utworzono wydział personalny, wcho- 
dzący w skład departamentu admini- 
stracyjnego. 

Dotychczasowy dyrektor biura perso 
nalnego p. Drojanowski został prezesem 
Okręgowej Izby Skarbowej w Warsza» 
wie. Stanowisko szefa wydziału perso- 
nalnego objął p. Marymowski, dotych- 
czasowy naczelnik wydziału prawnego. 

Dotychczasowy prezes Izby warszaw- 
skiej, p. Greger został prezesem Izby 
Skarbowej w Krakowie. 

Zniesiono również biuro inwestycyj- 
ne, którego agendy przydzielono do wy 
działu ekonomicznego. 


jeździł za pracą po Polsce, naturalnie 
„na gapę". 


Naczelnik tego biura, "p. Gajewski, 
został prezesem Izby ej w Wil- 
nie, której dotychczasowy prezes p. 
Widomski, stanął na czele nowego de- 
partamentu administracyj nego. 


Na. 19% 


Fakir z Ipi napada 
NA. WOJSKA. 0... 


LONDYN, 15.7. w Waziristanie wy» 
darzył się nowy incydent. 

Ubiegłej nocy napadli zrewolucjoni- 
zowami krajowey, pozostający. pod wó- 
dzą fakira z Ipi, na obóz żołnierzy am- 
gielskich, obrzucając go bombami i o-' 
strzeliwując z karabinów maszymo» 
wych. j 

Po stronie angielskiej było 6 zabi- 
tych i 15 rannych. Napastnicy wkróto 
zbiegli w góry. 


Marsz wojskowy 
PRZEZ MONT BLANC 
Oddział francuskidh wcjek  alpej- 
dkńch. w; eile 52 ludzi, poraz pienwszy 


jako zwarty oddział, przeknoczył Mor 
Bilamic. 


Bezrobotny z Podola w kałuży krwi 


między Wolbromiem a Miechowem 


Wczoraj na odcinku kolejowym Wol- 
brom — Miechów znaleziono w pobliżu 
nasypu w kałuży krwi człowieka dają- 
cego słabe oznaki życia. 

Jak się okazało, był to Jerzy Si! 
ski z Peloda, który od dłuższego czasu 


W obawie przed nadchodzącym kom- 
duktorem pociągu, Sikonski wyskoczył 
z pędzącego pociagu, doznając złama- 
nia kończyn oraz szeregu niebezpiecz+ 


-|nych obrażeń. 


W stanie bardzo groźnym odwiezioma 


| Sikorskiego do szpitala. 


ĆWIERC MILIONA ZŁOTYCH 


w podwójnym dnie walizy 


W Sądzie okręgowym w Warszawie 
odbył się onegdaj proces obywatela wę- 
gierskiego, Ernesta Wildera, oskarżo- 
nego 

o przemyt obcych walut na sumę 

ćwierć miliona złotych. 

W ostatnich miesiącach inspektorat 
(dewizowy przy Ministerstwie skarbu 
otrzymał szereg doniesień, że poza gra- 
nicami Polski zorganizowamo 

bandę przemytników walut, 
która rozwija przestępczą działalność, 
aneia się o kilka banków zagramicz 


Ea miała na swoich usługach licz- 
nych agentów transporterów, przewo- 
żących waluty w walizach specjalnej 
konstrukcji. 

Walizy te wykonano w Czechosłowa- 
cji, sporządzając w tylnej ścianie świe- 
tnie zamaskowone skrytki. 

Wiosną br. przemytnicy zwrócili spe- 
cjalną uwagę na Polskę i postanowili 
przemycić via Gdańsk — Warszawa i 
Lwów do Bukaresztu większy zapas 

rumuńskich papierów wartościowych 


INY 


Rudolf nie był już taki piękny, jak 
na to wskazywał przydomek. Gdzież się 
podziała ta delikatna wybworność ba- 
rona Rajmunda Toraskiewicza, odwie- 
dzającego najprzedniejsze salony stoli- 
cy, kokietującego zawzięcie piękne da- 
my z towarzystwa i badającego jedno- 
cześnie rozkład mieszkania, celem póź- 
niejszego włamania! 

„Piękny Rudolf“ był teraz tylko nę- 
dzanzem, skromnym i pokornym, który 
zwracał się do sędziego z wyrazem nie- 
pokoju na wynędzniałam obliczu. 

—  Opowiedzieliście mi podczas ostat 
niego badania — rzekł do nich sędzia 
— że kilka miesięcy temu włamaliście 
się do mieszkania księżniczki Belli Hun 
de pzy ulcy Marszałkowskiej, aby u- 
kraść jej perły, doznaliście rozczarowa- 
nia?. 
le zmaczy, że nas famtastycznie 
nabrano! — wyjąkał ponuro Rudolf, 
KIÓREEO wściekało amol „wspomnienie 
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i obcych walut. 

Inspektorat dewizowy został uprze- 
dzony, że transport zostanie przewie- 
ziony z Gdańska samolotem przez Er- 
nesta Wildera. 

Na podstawie tych informacyj za- 
trzymano Wildera w biurach „Lot“ w 
Al. Jerozolimskich. 

Waluty zagraniczne oraz rumuńskie 
papiery wartościowe, ogólnej wamtości 
ówierć miliona złotych  zmaleziono w 
skrytce walizy. 

Wilder stanął onegdaj przed sądem. 
Na rozprawę powołano tłumacza, gdyż 
przemytnik nie zna języka polskiego. 

Oskarżony nie przyzmał się do winy, 
twierdząc, że walizę otrzytmał do prze- 
wiezienia od swego znajomego, Gutma- 
na i zawartości jej nie mał. 

Powołani na świadków  fumkcjona- 
riusze inspektoratu  dewizowego oram 
dywekcji ceł, stwierdzili, iż oskarżony 
jest jednym z bardziej czynnych agen- 
tów i niejednckrotnie już próbował prze 


m. i „a 


Przemyt był dla Wildera 
świetnym interesem, 
za kążdy bowiem wyjazd otrzymywa 
po 100 dolarów dziennie, 

Banda przemytników śmiało 
płacić tak wysokie „diety“, gdyż zaro- 
bek ma różnicy kursu walut i papierów, 
zakupionych za granicg, a sprzedawa-* 
nych w kraju, w którym obowiązują 
zakazy. dewizowe wynosi około 50 proc. 

Przewód sądowy ustalił, iż centrala 
przemytu znajduje się według wszel- 
kiego prawdopodobieństwa 

w Czechosłowacji. 

Najbardziej dała się przemytmikom 
we znaki połicja węgierska, rozsyłając 
do wszystkich państw, w których obo- 
wiązują przepisy dewizowe, fotografie 
waliz, służących do przemytu. 

Na podstawie takiej fotografii zdo- 
łamo odnaleźć skrytkę w walizie Wilde- 
ra, 

Sąd skazał Wildera na pół roku wię- 
zienia i 1000 zł grzywny. Po złożeniu 
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mycać waluty przez Cieszyn do Kra-|kaucji 1000 zł. skazany będzie z zwolinior 


kowa. 


tej nieudanej „wycieczki“. 


ny tymczasowo, 
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wysiłkami uratować sytuację. — Księ- 


— Czy klejnoty, które ukradłiście — | żniczka ma z pewnością, jak wszystkie 
nalegał sędzia z naciskiem — były z|wiełkie i bogate panie, dwa komplety 


pewnością te same, które księżniczka 
nasila zwykle wieczorem w teatrze, lub 
u siebie podczas przyjęć? 

— Włożyłbym rękę w ogień, że to były 
te same! Dosyć naogląldałem ich się na 
przyjęciu, kiedy przygotowałem robotę. 
Kiedy patrzyłem na nie, miałem wraże- 
nie, że warte były co najmniej kiika 
milionów. A gdy chciałem je spławić, 
okazało się, że nie były warte więcej, 
jak kilkadziesiąt złotych! 

— Opowiadanie tego człowieka po- 
twierdza w zupełności to, co mi mówiła 
córka Kacpnzaka, który dostarczał pe- 
rel księżniczce! — wymzekła podniecho- 
nym głosem Wanda. — Ojciec tej dziew 
czyny wykonał najpierw cały komplet 
klejnotów. Kilka miesięcy temu musiał 

zmobić mowy, ponieważ tamten został 
skradziony. 


biżuterii: prawdziwe perły, które przy» 
syła jej ojciec i doskcnałą imitację, na 

wypadek, gdyby jej kiejnoty wywołały, 
pożądamie złodziei. | gain 

Głębokie lece „ażenie było ukryte w 
głosie Abulaffa. Dodał jeszcze , pogar- 
dlirwie: 

— Opowiadanie tego osobnika dowo- 
dzi, że ostrożność nie zawadzi w tych 
wypadkach ! 

— Możliwe — odrzekł sędzia śledczy, 
dając znak policjantom, że mają wypro 
wadzić Rudolfa i Józia — ale stanowczo 
zbyt dużo jest historyj z perłami doko- 
ła pama Savaranahiego... naszyjnik lady 
Stamhope.., perły księżniczki Belli Hun- 
de... Pam chyba nie zdziwi się, że za- 
trzymam go do swojej dyspozycji aż do. 
całkowitego wyjaśnienia sprawy? ; 

Abulaff uśmiechnął się dumnie i wy- 
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— To było w styczniu — oświadczył | szeptał jalkieś niezrozumiałe zdanie, w 
Rudolf ze szczerością człowieka, który | którym była mowa o konsulacie angiel- 


nie ma już nie do stracenia. 
— Czego to wszystko dowodzi? 
wykrzyknął Abulaff, który poczuł, 
wszystko się psuja i usiłował 


skim, o stanowczym proteście i o bez- 


— | ptzykładnej bezceremonialności polskiej 
że | policji 
e 
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„KURJER ZACHODNI“ gpatex 16 lipca 1937 noki. 
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„Bez inżynierów i techników nie stworzymy frontu obrony” 


Polski świat techniczny stoi w przededniu 
swego wielkiego święta. Naczelni Organiza- 
cja Inżynierów R. P. która skupiła w sobie 
niemal wszystkie Związki wyłącznie inżynier- 
skie, zwołuje na rok bieżący Pierwszy Polski 
Kongres Inżynierów, Termin Kongresu usta- 
lony zoatał w okreżie od 12-go do 16-go wrze- 
śnia, a zwołany do Lwowa, gdyż w tym sā- 
mym czasie odbywać się będą uroczystości naj 
szerszej organizacji inżynierskiej, jaką jest 
Polskie Towarzystwo Połitechniczne we Lwo- 
wie. 

Dawniej, i to jeszcze przed odzyskaniem 
Niepodległości bywały już wprawdzie zjazdy 
inżynierskie o charakterze ogólnopolskim, by- 
ły te jednak przedsięwzięcia mniejszej skali, 
pozbawione swobodnego udziału wszystkich 
inżynierów polskich i nie dające możności 
swobodnego wypowiadania się, ani też pola 
do planowania na przyszłość w dziedzinie pol- 
skiej racji stanu. Tegoroczny Kongresa Inży- 
nierów będzie Pierwszym w Zjednoczonej Oi- 
czyźnie. 

Fakt zwołania Kongresu mógłby łatwo ujść 
uwadze ogółu polskiego wśród wielu innych 
większych zjazdów mających na celu bądź to 
zespolenie poszczególnych grup zawodowych, 
czy politycznych, bądź też w celu wywałczania 
praw dja określonej warstwy czy grupy, bądź 
wreszcie w celach stwierdzenia stanu i postę- 
pu nauki w danej gałęzi wiedzy i pchnięcia 
jej na nowe tory. Kongres Inżynierów, poza 
zadaniem konsolidacji zawodowej, którą przy- 
nosi za sobą bezsprzecznie każdy ogólny 
zjazd, posiada jednakże zupełnie odmienny 
charakter, cele jego wkraczają bowiem głębo- 
ko w najważniejsze zagadnienia bytu pań- 
stwawego i nie ma służyć egoistycznym dą- 
żeniom zawodu inżynierskiego. Na uczestni- 
ków swych nakłada Kongres ogrom nowych, 
odpowiedzialnych zadań, związanych z rolą 
inżyniera w dalszej rozbudowie polskiego ży- 
cia gospodarczego, — hasłem bowiem Kongre- 
su jest „Mobilizacja twórczej energii dla nnie- 
zależnienia gospodarczego Polski“, 

Inżynierowie pragną przeprowadzić tę mo- 
biłizację na wzór wojskowej: jak z chwilą po- 
bora wojskowego odbywa się przegląd i wcie- 


Zatarg 


lanie nowych sił do szeregów armii, tak i na 
Kongresie zrobiony będzie przegląd naszych 
zasobów i możliwości technicznych w około 
siedemdziesięciu referatach, dokonany hędzie 
przegląd technicznych zasobów ludzkich i ma- 
teriałowych, stanowiących kościec polskiego 
życia gospodarczego. 

Obrachunek tego, czem już rozporządzamy, 
a czego nam jeSzcze brak i niezhędnie potrze- 
ba, co powinniśmy uzyskać, względnie wy- 
tworzyć, by zdobyć niezależność i niepodle- 
głość gospodarczą, — umożliwi opracowanie 
generalnego planu rozbudowy gospodarczej, 
przy harmonijnym  zespoleniu potrzeb po- 
szczególnych gałęzi przemysłu i techniki, z 
uwzględnieniem na pierwszym miejscu naczeł 
nego zagadnienia obronności naszego Kraju. 

Wielki cel przyświecający Kongresowi byt 
jednym z motywów, dla których protektorat 
nad nim raczyli objąć Pan Prezydent Rzeczy- 


szałek Śmigły-Rydz. Kongresem Inżynierów 
zainteresowały się gorąca wszystkie czynniki 
państwowe. Rząd, przemysł, organizacje go- 
spodarcze i zawodowe niemniej również pol- 
scy inżynierowie żyjący i działający zagrani- 
cą, oraz zagraniczne organizacje inżynierskie, 

Na przyjęcie w swych murach Kongresu 
przygotowuje się uroczyście, drogie sercu ka- 
żdega Polaka, miasto Lwów. 

Targi Wschodnie, podczas których odbędzie 
się Kongres, przygotowują specjalny dział 
pod nazwą Targi Techniczne, które stanowić 
będą rodzaj żywej ilustracji prac kongreso- 
wych i zobrazują techniczne możliwości prze- 
mysłu polskiego i budownictwo doby dzisiej- 
szej. 

We wszystkich większych miastach Polski 
odbywają się zebrania inżynierów, którzy koń- 
czą pośpiesznie swe prace na Kongres. Wszy- 
stko uprawnia do nadziei, że Pierwszy Polski 
Kongres Inżynierów stanie się początkiem 


pospolitej Prof. Ignacy Mościcki i Pan Mar- [nowej ery wysiłków gospodarczych i da inży- 


Rozmowy paryskie 


króla rumuńskiego 


Bormowy knóła Karola rumuńskiego z za- 


Jeśli chodzi o uzgodnienie poglądów poli- 


dem francuskim, jak słychać, dotyczą głów- | tyki zagranicznej Francji i Rumunii na wszyst 


nie sprawy konsolidacji Małej Ententy, sto- 
sunku Rumunii do ligi Narodów i wreszcie 
sprawy podnmiesienja posslstw rumuńskiego w 
Paryżu i francuskiego w Bukareszcie do stop- 
nie ambasady. 

W ciągu wtorku król rumuński odbył wie- 
logodzinne konferencje z premierem Chau- 
temps'em i ministrami:  Daladier'em i Del- 
bos'em, a wreszcie pod wieczór ze stałym 
delegatem francuskim do Ligi Narodów Paul 
Bemcour'em. 

Mimo serdecznego przebiegu rozmów nie 
wydaje się, by sytuacja była już całkowicie 
wyjaśnioma. Jak zazmacza „Petit Parisien* 
stosumkom francusko - mumuńskim 

brak harmonijnei spoistości skutkiem 
pewnych wpływów z zewnątrz, 


kie bieżące zagadnienia międzynarodowe, a 
w szczególności na stosunek do Ligi Naro- 
dów, to rozmowy na ten temat nie są, jeszcze 
zakończone. 

Co się tyczy podniesienia posełsbw do stop- 
nia ambasad jest to rzeez niezmiernie zawiła 
zależy ona bowiem nie tyłko od bandzo ścisłej 
współpracy Rumunii z Małą Emntentą, nie tyi- 
ko od uzgodnienia polityki zagranicznej wszy 
stkich tych państw, którym winny przyświe- 
cać „wspólne całe, wspólne ideały, identycz- 
ne poglądy i absolutne wzajemne zaufanie“, 
lecz miałaby być jakoby rozwiązana na ogól- 
nej płaszczyźnie Małej Ententy, a więc z jed- 
noczesnym jakoby przyznaniem prawa do am- 
basad Czechosłowacji i Jugosławii. 


wawelski zakończony 


P. Prezydent Rzplitej przyjął do wiadomości nowy list ks. metropolity Sapiehy 


Wszoraj opublikowany został oficjal- 
my komumikat następującej treści: 

Pan Prezydent Rzplitej przyjął wczo- 
raj p. ministra spraw zagranicznych J. 
Becka na audiencji, po której wydany 
został następujący komunikat: parous 

Ks. arcybiskup krakowski zwrócił się 
za pośrednictwem Ks. Nuncjusza Apo- 
stolskiego do Pana Prezydenta Rzplitej 
z listem następującej treści: 

Dostojny Panie Prezydencie! 

W związku z odpowiedzią Pana 
-Prezydenta do członków Kapituły Ka 
tedralnej Krakowskiej, którzy w dn. 
8 bm. wręczyli mój list, pragnę spre- 
cyzować mą myśl odnośnie istotnego 
punktu tegoż listu. 

Przedkładając Panu Prezydentowi 
moje motywy przeniesienia zwłok Ś. 
p. Marszałka Józefa Piłsudskiego, nie 
miałem i mieć nie mogłem intencji 
obrażenia w czymkolwiek ani Dostoj 
nej Osoby, ani godności Pana Prezy- 
denta, tak z uwagi na Jego Wysoki 
Urząd, jako Głowy Państwa, jak dla 
uczuć, które żywię względem Jego 
Osoby. 

Skoro stało się faktem publicznym, 
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W „CZASIE“ 
„ZMIANY“ 
„ABC donosi: 
„Od dłuższego czasu pojawia się wie- 
le pogłosek w sprawie zmian personal- 
nych w redakcji i wydawnictwie dzien- 


nika „Czas 

Jak się obecnie dowiadujemy istotą 
tych zmian jest zastąpienie jednego z 
najezynniejszych członków t. zw. komi- 
tetu 7 czego „Czasu* p. Wielo- 
miejskiego przez b. Senatora Wańkowi- 
cza. P. Wiełowiejski wyjechał już na 
dłuższy, pobyt za granicę. 
Redaictorem naczelnym „Czasu“ jest 
obecnie dr. Jan Moszyński". 


że to moje stanowisko było tłumaczo 
ne jako obraza Osoby i Auterytetu 
Pana Prezydenta, oraz dowiedziaw- 
szy się, że Pan Prezydent czuje się 
dotknięty, boleję nad tym, i jako bi- 
skup i obywatel poczuwam się do o- 
bowiązku oświadczenia i zapewnienia 
Dostojnego Pana Prezydenta o mym 

należnym i niezmiennym oddaniu. 
Raczy  Dostojny Pan Prezydent 
przyjąć wyrazy głębokiej czci i wy- 

sokiego poważania, 

Adam Sapieha bp. 

W Krakowie, dnia 11 lipca 1937 r. 
Należy zaznaczyć, że już poprzednio 
Ks. Arcybiskup krakowski stwierdził, 
l groby królewskie i wielkich mężów 
polskich, spoczywających w  podzie- 
miach Katedry Wawelskiej, były uwa- 


żame „zawsze nie tylko za sanctuarium 
kościelme, ale zarazem za przybytek na- 
rodowej chwały“ i oświadczył, iż „trum 
ny królów, złożone na stałe i defimity- 


wnie w grobach Królewskich, jak i 
trumma Śp. Marszałka Józefa Piłsud- 


skiego, nie będą zmienione co do miej- 
sca. Gdyby zatem kiedyś zaszła abso- 
lutna i wyjątkowa potrzeba zmiany, mo 
gła by nastąpić po porozumieniu się Ks 
Metropolity krakowskiego z Panem Pre 
zydentem R. P.“ 

W tych warunkach Pan Prezydent 
przyjął do wiadomości oświadczenie ks. 
metropolity krakowskiego, złożone Pa- 
nu Prezydentowi przez p. ministra 
spraw zagranicznych Becka na specjal- 
nej audiencji w Juracie. 

Wobec powyższych faktów Rząd u- 
waża sprawę za ostatecznie załatwioną. 


JAK ŻYJE 


120 milionów chłopów w Sowietach 


W ogłoszonych niedawno przez wybi- 
tnego francuskiego publicystę, Rolanda 
Dovrgelessa, wrażeniach z pobytu w So- 
wietach znajdujemy cenne sposinzeże- 
nia o losie 120-milionowej rzeszy chłop- 
skiej w tym kraju, który stać się miał 
rajem chłopów i robotników, a jest... 

Ale oddajmy głos autorowi! 

Wprowadzając obok młota sierp, ja- 
ko godło państwowe — pisze Dorgeles 
— twórcy ustroju komunistycznego w 
Rosji chcieli masy chłopskie związać z 
bolszewizmem. Zarówno Lenin jak i 
Stalin kładki nacisk na konieczność utr- 
walenia nowego ustroju w oparciu o 
masy chłcpskie, które w krajach o prze 
wadze produkcji rolniczej są czynnikiem 
decydującym dla każdego ustroju! W 
dążeniu tym komunizm często odstępo- 
wał od swych doktrynaln 


ych zasad. | 


Dorgeles, na podstawie gruntownych 
obserwacyj, dochodzi do wniosku, że ko 
munizm nie zdołał, mimo to, pozyskać 
wsi. Nawet wychowane już całkowicie 
w szkołach komunistycznych młode po- 
kolenie wiejskie jest w olbrzymiej swej 
masie wrogo nastawione wobec komu- 
nizmu. Chybione eksperymenty sowiec- 
kie z gospodarką kolektywną na wsi ot- 
worzyły oczy masie chłopskiej na nie- 
bezpieczeństwo ustroju komunistyczne- 
go. 

Kwłchozy sowieckie, nawet na żyz- 
nych ziemiach Ukrainy, wykazują 
mniejsze zbiory z hektara niż najlich- 
sze grunta we Francji. 

Głód i nędza stały się udziałem 120- 
OWO rzeszy chłopskiej w Sowie- 

ch. 


p 
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nierowi polskiemu stałą legitymacj ujęcia 
w swe dłonie kierownictwa o. A 
gnięciem Polski w zwyż. Inżynierowie Połscy 
F. przygotowaniach do Kongresu ożywieni są 
wiarą, że w wyniku wykonania planów polskie 
go świata inżynierskiego zniknie klęska bem 
robocia i wzmoże się dobrobyt Powszechny, 


W dniach 19 į 20 czerwca r b. A 
Modlinie II zjazd Oficerów i PAR zał 
w którego ramach obradował II Zjazd Ogół 
ny Związku Inżynierii Wojskowej. i 

Rzucone na zjeździe hasła konsolidacji świa 
ta technicznego w sprawach, związanych % 
obnoną państwa były momentem dominującym 
xi obradach wszystkich komisyj i sekeyj zjem 
W licznych referatach prelegenci dali wymaz 
przekonamia, że należyte zorganizowanie prze 
mysłu oraz świata technicznego dla właściwe= 
go wyzyskania ich dla potrzeb wzmożenia o= 
bronności kraju, jest zagadnieniem ogólno- 
państwowym o pałącej konieczności,  Hasłoz 
„Bez inżynierów i techników nie stworzymy 
frontu obrony!“ nie bez słuszności było silnie 
podkreślane, 

Zjazd był obesłamy b. licznie. W imienia 
władz wojskowych, witali zjazd: gen. Makwym 
mowicz-Raczyński, płk. T, Kossakowski, pik, 
M. Hejdowicz i płk. S. Arczyński. Z ramienia 
orgamizacyj technicznych wygłosili pnzemó- 
wienia: inż, Straszewicz w imieniu R. P., A. 
Taff w imieniu Naczelnej Organizacji Sto- 
warzyszeń Technicznych oraz inż, S. Ro 
dowicz w imieniu Związku Zrzeszeń Techni= 
czmych. 

Dwudniowy program zjazdu wypelmiły obol 
obrad w sekcjach, komisjach i okręgach — 
liczne i nader ciekawe pokazy, ilustrujące naj 


nowsze zdobycze na polu zmajomości i sbosos 


wania wojskowego sprzętu technicznego. 

W wymiku obrad dokonany zastał wybór nod 
wego zarządu głównego Związku Inżynierii 
Wojskowej, który ukonstytuował się następu- 
jąco; inż, H. Janczewski (przewodniczący) 
inż. G, Gawalkiewicz, inż. E, Iwaszkie- 
wicz, inż. R. Michalik, inż. W. Jóźwiak, S, 
Magiera, W. Marcinkowski, inż S, Mrok, inž. 
L. Pahuichowski, inż. A. Świtajewski, F, Zaw. 
krzewski i K, Żelazkiewicz. 
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PRZYSZŁOŚĆ ŚLĄSKA 

W związku z wygaśnięciem Konwencji Ges 
newskiej w sprawie Śląska „Gazeta Polska“ 
omawia wytworzenie się sytuacji obecnie. 
Cały szereg postanowień Konwencji Genewx 
skiej w dziedzinie gospodarczej odpowiadała 
interesom tego terytorium i przyniosło akta 
ki dodatnie, jednak „regime przejściowy 
wprowadził na obszarze Gómego Śląska „osły, 
szereg najzupełniej zbytecznych kompiikacyj 
typu głównie proceduralnego" i znajdowały 
niejednokrotnie szkodliwe odbicie w stosum« 
kach międzynarodowych Rzeczypospolitej. Wy 
geśnięcie postanowień Konwencji G, kladzie 
kres tej sytuacji. ! 
Zbliżenie się momentu 


Wygaśnięcie gobawiązań K c 
newskiej nie e mniej za 
jakiejkolwiek radykalnej zmiany polity 


ne Konwencji nie były w stanie pnzeszko- 
É procesowi konsolidacji naszego 
Państwe, ani prowadzeniu przez Rzeczypo- 
społtą polityki wewnętrznej i zewnętrznej, 
odpowiadającej istotnym imteresom Polski, 
Polityka ta i 
również i po 15 lipca, a dotychczasowy u=- 
kład stosunków na Górnym Śląsku znajdzie 
w Har bw icz ko ustaw państwowych 
polski w wą formę, której harmonia 
nie powinna ar — JĄ 
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"BRAK SIŁ KWALIFIKOWANYCH 


Poprawa koniunktur gospodarczych w świe- 
ae a zwłaszcza szybki wzrost wytwórczości: 


przemysłowej postawił gospodarki poszczegól- 


nych krajów wobec szaregu zagadnień, które 
poprzednia w okresie bnyzysu jak gdyby nie 
istniały. Okazało się nagle, że nie wystarczy 
dodatnia tendencja koniankturalna dias wyzy- 
 skamia możliwości rozwojowych Szereg czyn- 
ników materialnych i mniej uchwytnych oka- 
zało się niezbędnych dla wyzyskamia dodatnich 
- mośliwości. W wielu państwach wyłonił się 


problem surowcowy, 


A ostatnio także camaz poważniejszym zagad- 
nieniem staje się występujący powszechnie 
brak sił kwalifikowanych, zwłaszcza w prze- 
myśle. 

Zagadnienie to warosło tym bardziej nie- 
"oczekiwanie przed gospodamką światową, że 
w latach kryzysu prayzwyczajono się do opi- 
mii e trwałym nadmiarze sił pracnjących. Wie 
 lomalionowe bezrobocie, trwaljące szereg lat 
wę wszystkich krajach wytworzyło opinię, iż 
"rezerwy pracy szą tak znaczne, iż czerpać % 
nich będzie można bez ograniczeń w razie po- 
prawy koniunktur. Istotnie o ile chodzi o ro- 
botmików całkowicia  niekwalifikowanych, to 
dotychczas w żadnym niemal kraju niema. się 
do .azymienia z problemem całkowitego braku 
tego rodzaju sił, We wszystkich jednak niemal 
krajach świata, a zwłaszcza w głównych cen- 
trach wytwórczości, jak w Niemczech, Anghii, 
Stamach Zjednoczonych, Francji i tp., a obec- 
nią już 4 w Połaca, wystepuje dotkliwy brak 
fachowców technicznych, a więc inżynierów i 
wszelakiego rodzaju kwalifikowanych praćo- 
wników. 

Jest (m całkowicie zrozumiałe, jeżeli weźmie 
my pod wwagę, že wykształcenie pracownika 
kwalifikowanego wymaga wiele ozasu, wielu 
Procesy 


lat zmacanemi udoskonaleniu, skomplikowały 
się pod wzgłędem technicznym, ż niejednolkro- 
imie prosty robotnik posiadać musi wiadomo- 
ści. fachowe, których nie może nabyć inaczej, 
jak w drodze odpowiedniej praktyki, a także 


olbrzymie zniszczenie wśród sił kwalifi- 
kowanych w tym sensie, że doprowadziły 
_ do adzwyczajenia od pracy, a nawet do 
7 ~ zupełnego utracenia posiadanych kwali- 
kacyj 
Szereg fachowców pmzeszedt w okresie prze- 
silenia do innych, rolmjących większe możli- 


zamiera ich porzacać i pownacać do dawnych 
zajęś, 


zag myszkołenia odpowiedniej ilości 
robołników wyłkwałifikowamych stamowi pmo- 
=; którym gw gię również zaimtereso- 


 wykasłalcanie inżyniera wymaga do 6-ciu 
lai pracy, a również wykształcenie wykwa- 
futowanego robotnika wymaga wielolet- 
z niego szkolenia. 


Fal aniani akole ze! strony 


siada szkolenie narybku produkoyjnego, przez 
załanadmienie i kształcenie w poszczególmych 
przedaiębiorstwach 

dostatecznej ilości uczniów. 


wości rozwojowe zawodów è obecnie nie maj 


Wysoce znamienmym jest np., iż w Niemczech 
wprowadzony został obowiązek wykształcenia 
pewnej ilości uczniów, odpowiadhijącej okre- 
Ślonej ilości robotników, Obowiązek ten wpro- 
madzomo m. im w przemyśle metalowym, żele 
mym oraz budowlanym. Gdyby przedsiębior- 
ca nie zastosował się do tego obowiązku, wó- 
wezeg 
zmuszony jest płacić za każde niezajęte 
miejsce nuezniowskie znaczne kary. 

Zarządzenia te przyniosły w Niemczeett po- 


zytywne sezultawy i umożliwiły zatrudnienie 
i szkołemie dziesięć tysięcy uczniów. 
Zagadnienie znalez'enia odpowiedniej ilości 
sił wykwalifikowanych, oraz przygotowania 
na przyszłość nowych kadr posiada u nas tym 
większe zmaczenia, iż pmystępujemy z coraz 
większą energią do realizacji wielkiego pro- 
gramu inwestycyjnego, który) automatycznie 
prowadzić musi na wszystkich odcinkach do 
rozszerzenia ram wytwórczych, 8. K. 


Surowy 


rozkaz 


komendanta głównego policji państw. 


Komendant główny P, P., gen. Kordian-Za-| Żadne wzgłędy Htośri w stosunku do pija- 


morski, w rozkazie jawnym zarządził : 
Policjant wysłany na słażbę, zmałeziony 


ków nia mogą mieć miejsca. 
Tylko majbawdziej bezwzględne  usunijęcie 


przez qprzejożonego komendanta w karczmie | pijaków i utraejuszów z szeregów policji pol- 
w zamroeczeniu alkoholowym, zabił w sposób | skiej może zmyć z jej mundura hańbę Mi- 
zdradziecki, strzełając m tyłu do swego pree- | lamówka. 


łożonega. 


Fakt ten okrywa hańbą policję posin 1|powiadają za najbardziej staranne i rygory- 
zniewala mnie nie tylko do dalszej wałki z | styczne stosowanie moich rozkazów, zwalcza- 
alkoholizmem w policji, ałe zmusza mnie do | jacych pijaństwa. 


zaostrzenia tej walki. 
Wszystkie wydane przeze mnie w tej mie- 


rze Tocikarzy, mają być stosowane w sposób | którzy stwierdzić mają podpisem, że rozkaz 


najbardziej bezwzględny. 


KALENDARZ DNIA 


16 Piątek 
Słońca wsch. 3.33, 


Matki ogg Szkaplerznej 
bache 
Lipiec 
P Księżyca w, 14.41, 


AYSTORIA PODAJE: 
622 Ucieczka Mahometa z Mekki da Medyny 
Początek ery mahometańskiej t. zw. 
Hedzira. k 
1704 Kościuszko prwebija kordon mosyjski da 
oblężonej W: 
1920 Bolszewicy pod 
PRZYSŁOWIA: 
„Wraz ze Szkaplerzną Matką 
Idź na zagon z czeladką". 
AFORYZMY: 


Kobieta jest czasem szczęściem, kobiety — 
aszczęściem, 


zach. 19.50 
zach. 22.49 


arszawą, 


- 


ni 
 —00— 


Kina w Sosnowcu grają dziś 
ZAGŁĘBIE: „Władca Kalifornii". 
PATRIA: „Ordynat Michorowski* 

EDEN: I. „Fredek uszczęśliwia świat“, II. 

„Przygodny romans“, 

X POWRÓT HARCERZY I ZUCHóW 

64 ZDH. z koloni w Brennej nastąpi w 

dniu 18 bm. (poniedziałek) o godz. 16, 

gdyż pobyt ną kolonii został przedłużo- 

my o 3 dmi, Zainteresowani rodzice pro- 
szeni są o przybycie na stację. 

X OFICEROWIE I PODCHORĄŻO- 

WIE REZERWY. Zarząd Koła ZOR. w 

Sosnowcu wzywa swych członków, znaj 

dujących się bez pracy, aby. niezwłocz- 

mie zarejestrowali się u p. por. rez. M. 

Korzeniowskiego, Sosnowiec, Księgar< 

nia „Polonia“ Hale Rozwoju. Tel. 61536 

Cel: możłiwość otrzymania pracy. 


Roboty przymusowe 


jako kara zastępcza 


Urzędy wojewódzkie przedłożyły Mi- 
nisterstwu spraw wewnętrznych swoje 
uwagi i wnioski, dotyczące reformy 
Przepisów prawa kammo-administracyj- 
nego w kierunku ujednolicenia 
zgrupowania w jednej ustawie, stano- 
wiącej kodeks wykroczeń. 

Jakkołwiak kodeks taki byłby zbio- 
rem bardzo obszernym, to jednak miał- 
by on wiele zalet, ponieważ: 

1) twarzyłby zbiór wszystkich prze- 
pisów kamo - administracyjnych, 

2) byly łatwo =" ję dla szero- 

połeczeńatw. 


kieh stę s 


3) ułatwiłby funkejonowamie refera- 
tów karno - administracjnych. 

Między innymi ZApRopoNoWano: Wpro 
wadzenie możności umorzenia postępo- 


ich ij wamią karnego. w pewnych wypadkach; 


wprowadzenie sankcji karnych dla ro- 
dziców lub opiekunów przestępców mo- 
łoletnich; a wreszcie wprowadzenie ka- 
ry nagąny w wypadkach wykroczeń po 
pełnionych nie ze złej woli lecz z po- 
wodu nieznajomości przępisów. 
Niektóre urzędy wojewódzkie wysu- 
nęły wniosek wprowadzenia robót przy- 
musowych, jako kary zastępczej. 


adzenia, 
|ekarbu z dnia 12 bm. powstają z dniem 
słowicach nowe urzędy celne w Rojcy i 


Pp, komendanci wojewódzcy osobiście od- 


Rozkezs niniejszy polecam podać do wiado- 
mości wszystkim bez wyjątku policjantom, 


bem jest im many“. 


Utworzenie i zwinięcie 
URZĘDÓW CELNYCH NA GÓRNYM 
ŚLĄSKU. 


. 


Na mocy rozporz. ministra 
16 bm. w okręgu dyrekcji ceł w My- 


Strzybnicy oraz z dniem 1 października 


rb, urzędy celne w Olzie i w Rudzie | iapież 


ej 
psan calne w Makoszowach, w Pa- 
iwonkowie, w Łagiewnikach —Wschód 
oraz w Radzionkowie—Wiktor otrzy- 
mują nowe uprawnienia. 

Na mocy tegoż rozporządzenia zosta- 
ją zlikwidowane z dniem 15 lipca br. 
urzędy celne w Bobrku, Brymku, Byto- 
miu-—Dąbrowie, Karfiu, Rozbarku, So- 
śnicy i Wolfgangu. 

Z dniem 30 września br. likwiduje 
się urzędy celne w Chałupkach i w Za- 
brzu. 


Nigdy nie istniał projekt 
SKASOWANIA WAGONÓW 
BEZPOŚREDNICH 


W zwiąaku z pogłoskami jakie osta- 
tmio ukazały się o projektach skasowa- 
nia wagonów bezpośrednich, Minister- 
stwo komunikacji oświadcza, że pogło- 
ski te nie mają najmniejszego uzasad- 
nienia. 

Ami czymniki kolejowe projektu ta- 
kiego nie wysuwały, ami też sprawa ta 
nie była poddawama żadnej dyskusji. 

Przeciwnie, Ministerstwo komunika- 
cji, dążąc do usprawnienia komumikacji 
kolejowej, wprowadza w miarę potrze- 
by i możności nowe kursy bezpośred- 
nich wagonów w pociągach asobowych 
i pospiesznych. 


ay POP e 
Półkolonie letnie 


ZORGANIZOWANE PRZEZ FIRMĘ 
BABCOCK - ZIELENIEWSKI 
Firma Babcock - Zielenewski S: A. 
iw Sosnowcu, zwyczajem lat ubiegłych 
równie i w tym roku z dniem 1 lipca 
własnym sumptem utworzyła na okres 
2 miesięcy półkolonię letmią dla dzieci 
swoich robotników. 
111 dzieci w wieku cd 3 do 13 lat — 
spędzą na zabawach pod kierownictwem 
rutymowanej ochroniarki po 4 godziny 
dzienie na dużym zadrzewionym zielęń- 
cu. 
Dzieci otrzymują dożywiemie w for- 
mie drugiego śniadania, składającego 
się z pół litra mleka, oraz ckoło 170 
gramów pieczywa z masłem na głowę. 
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„Bier to* 

CZYLI... BIERZ PIWO 
Piwo, wcześniej znanym było w Polsce, u 
Słowiam, aniżeli w Niemczech. Istnieje cieka- 
rwa wersja ma temat pochodzenia niemieckiego 
„bier“ (piwo). 
Oto w zaraniu naszej kultury, być moża wa 
wczesnym średniowieczu, przybył na Śląsk 
Niemiec i zażądał w gospodzie czegoś do pi 
cia 
Gospodarz Ślązak, dając mu piwo powie 
dział: 
— Bie to. . 
Niemeowi bardzo smakował nanój, dowie- 
dział się, jak trzeba wyrahiać i powróciwazy 
do don.1 sam począł produkiwać i nazwał go! 
bie”, 

'Telką opowieść usłyszeliśmy wzoraj od dy- 

rektoma „Książęcago Browaru Tychy“, pod- 
czas poświęcenia Hurtowni piwa browarów 
Tyskich w Sosnawcu (ul. Sielecka 27), którą 
otwonzyli pp. Andrzej Styka i Gwidon No- 
wackó, 
Humntowmia, (wyżej! wspomniana. jest piar- 
wiszą hurtownią piwa w Zagłębiu, prowadzo- 
mą przez Polaków. To też fakt otwarcia mo- 
wej placówki polskiej wywołał duże zaintere: 
sowanie w miejscowych sterach kupieckich, 
a przede wszystkim restauratowów. 

Aktu poświęcemia dokonał ka. kan. Raczyń: 
ski, > 

Piwo, coraz bardziej staje się popularnym 
artykułem napojowym. Nie tak popularnym 
jak w Belgii, gdzie spożycie przeciętnie na 
głowę mieszkańca wynosi 220 litrów, a w 
Polsce niespełna 4 litry, ale znajdujące się 
ma najlepszej drodze do zdobycia opinii „da: 
molmatycznego i mieszikodliwego napoju alkas 
holowegw'*, Niestety do tej pory pnzedstawi= 
cielsbwa różnych hrowarów dzierżyli w swych 
mękach żydzi. Browar Książęcy Tychy ucży- 
mił wyłom w tym hrzydkim zwyczaju, to tak 
biorąc pod uwagę, iż hurtownia jest w rękach 


polskich, a piwo jest najwyższej klasy — mos: 


waj placówce rolkować można jak: najlepszą 
przyszłość. 

I my życzymy z całego serca. Pijcie piwe 
Tyskie! 


N—_———LL O aar 
„SOREŁA* NIE POZOSTAWIA OSADU 


NA WŁOSACH gdyż nie zawiema my- 
dła ami alkalii. „SORELA" wzmacnia włosy, 
czymi je młode, 


NA FALI DNIA 


piękne i lśniące. Laman 


Budżety Będzina i Dąbrowy 


ZATWIERDZONE 
Onegdaj odbyło się w Kielcach po- 


siedzenie Wydziału wojewódzkiego, ną - 


którym między innymi KŁ rozpatry- 
wany budżet Dąbrowy Góm. i Będzina. 


Budżety zostały w małych zmianach ~ 


zatwierdzone. 
Na posiedzeniu był obecny prezydent 


z 


Będzina mgr. A. Izydorczyk, który jest “ 


członkiem Wydatału wojewódzkiego. 
—oO0>— 
Dąbrowa Górnicza 
PRZEBUDOWUJE ULICE 


Prace związane z nadbudową jedne* 


go piętra w gmachu gimnazjum im. 
Łukasińskiego w Dąbrowie, postępują 
szybko naprzód. Prace te wykonuje 
miasto kosztem 40 tys. zł. z własnych 
funduszów. 

Z chwilą ukończenia nawierzchni na 
ul. Narutowicza, którą się kładzie z ke 
stki bazaltowej, zarząd miejski przy- 
stapi do prac związanych z przebudo- 
wą nawierzchni przy uł. Okrzei, 
będzie pokryta czerwonym porfirem. 

Poza tym w krótkim czasie przystą” 
pi się również do przebudowy ul. Bato- 
rego, która również będzie pokryta bar 


——000— 


X ZE ZBIÓRKI ULICZNEJ zorganize- . 


wanej przez L. M.i K. Oddział Niemce 
w dniu 4 bm, uzyskano zł. 33.62. na 
Fundusz Obrony Morskiej. Sumę po- 
Eo” przekazano na konto FOM. w 


X QKRĘGOWY ZJAZD DELEGATÓW 
ogólnego Związku podoficerów rezerwy 
Zagłębia Dąbrowskiego odbędzie się w 
niedzielę dn, 18 bm. Program zjazdu 
jest następujący: godz. 8.30 — zbiórka 
i raport na stadionie miejskiego komi- 
tetu PW.i WF. (ul. Aleja), godz. 10 — 
nabożeństwo w kościele parafialnym w 
Sosnowcu, godz. 11 — złożemie wieńca 
na plycie Niezmanego żołnierza i defilas 
da; godz. 12 — otwarcia zjaadu w Te 
utwze miejskim; od gcdz. 14 da 18 — 
obrady. delegatów, 


Na 5 | a= : 


Deficy towa struktura Zawiercia | 


__„KURJER ZACHODNI" 


piatek 16 Mipca TOŻ rdin T3 


0 piki: odpowiedzialność zarządzających związków samorząd. 


W Ministerstwie skarbu odbyła się kon- 
feraneja prasowa, na której przewodniczący 
sentrmaknej komisji aszczędnościowo - oddłu- 
żemiowej, dr. Jaroszyński złożył obszame 
sprawozdanie w zwiazku z zakończeniem 
prac w komisji. 

Wypowiedziane zostało wiele uwag, któ- 
re miewątpkiwie zainteresują samorządaw- 
kap zagłębiawskich, Przytaczamy przeto 

obazeemym skrócie sprawozdanie dr. Je- 
wc ją 


W momencie rozpoczęcia akcji oddłużenio- 
wej, ciężer zadłużenia oddłużamych związków 
samorządowych wymiosił 1.105,4 miliony zł. W 
tym 'ierzytelrości publieczno-prawna wyno- 
siły 041,5 miln. oł, prywatno-prawne — 230 
milionów złotych  Teoretyczna obsługa tego 
małużemia sięgała kwoty okoła 98 milionów 
2 rocznie. 

W rezultacie akcji oddłużeniowej umorzo- 
no 361,5 miln. zł, Umorzenie dotknęło wierzy- 
cieli publiezna-prawnych kwotą |jokoło 3895 
milionów stanowiącą 35 proc. zadłużenia ogźl- 
nega Nm pierwszym miejscu stoi tu skarb 
państwa, który poniósł największe ofiary — 
70 prez, ogółu umonzeń. Prywatnł wierzyciele 
stracili znacznie mniej, bo około 20 milionów, 
Łj. około 12,5 proc. 

W dalszym ciągu przemówienia prezea Ja- 
rogmyński oświetlił obecną sytuację samorzą- 
da Pomimo bardzo radykalnej kuracji, jaka 
za pośrednictwem komisji wszczędnościowo- 
ońdtażeniowych rząd zastosował, istnieje dość 
peważma grupa związków, która dotychczas 
nie osiągnęła równowagi gospodarczej. Defi- 
cyt w związkach samorządowych spotyka się 
dwojakiego rodzaju, a mianowicie: deficyt 
o charakterze przejściowym, oraz deficyt 


Strukture deficytową posiadają 82 miasta, 
w tym dwa miasta większe wydzielone, mia- 
mowicie Żyrardów i Zawiercie. Poza miasta- 
mi 22 powiatowe związki dotknęte są defiicy- 
bem stałym. Drugą grupę niesamowystarczal- 
mych uwiązków samorządowych stanowią gmi 
mg wiejskie, gdzie deficyt jest zjawiskiem po- 
wónechnym. Najliczniejsze są niewątpliwie 
wułądki samorządowe, które fommalnie posia- 
dają budżet zrównoważony. 

Jeddi chodzi o zagadnienia finamsowe, to 
ma płerwezy plan wysuwa się kwestia jedno- 
atek samorządowych o stałym deficycie. Naj- 
prestazy sposób usunięcia strukturalnego de- 
ficyba komisja widzi w zmianie pomy 
związku samorządowego, 

Istotną bardmc grupę wniosków stanowią 
puntnłaky, dotycząca form zabezpieczenia po- 
mada w gospodarce samorządu. Przepisy, 


EE e S S E E 


Prosimy naszych zamiejscowych 
i miejscowych 
P. T. Prenumeratorów 
O WPLACENIE PRENUMERATY 


za lipiec 1937 r. 
Wydawalctwo „Kariera Żachodniega”” 


Znów wypadek 
Z DZIECKIEM 
Wczoraj po południu został przeje- 
thany przez wóz na ul. Dębowej w So- 
snowcu Kania Adam zam. przy uł. Dę- 
bowej 82 


Początkowo sądzono, iż chłopiec ma 
Zgmiecioną klatkę piersiową. Po zbada- 
nią w szpitalu, okazało się „iż chłopiec 
moża się leczyć w domu, gdyż żadnych 
poważniejszych obrażeń nie odniósł. 


— ooo 
X SZCZĘŚCIE W NIESZCZĘŚCIU. — 


Wezoraj podczas odbywającego się po- 
grzebu na cmentarzu pogońskim ciszę 


cmentarmą przerwa? straszny krzyk |hez podpórki 


ii Gokgbiowskiej. 


Gołębiowska towarzyszyła jednej >| 2% 
podczas 


pań, która pogrzebu  spazmo- 
wała. W pewnym momencie ktoś chcąc 
dać do powąchania amoniak uczynił to 
tak niezręcznie, iż prysmął amoniakiem 
w oczy Marii Gołębiowskiej, 
Gołębiowska po zrobieniu jej opa- 
tmmku na oddziale oczmym w szpitalu 
Ubeapieczalni poszia de domu. Obeszło 


się więc bes poważniejszych następstw. |a. 8, 


PPE „A 


które regulują gospodarkę samorządową, spe- 
cjalnie gospodarkę finansową. sę na ogół do- 
bre. Jedna tylko dziadzina jest nieomal zu- 
pełnie poza przepisami regulującymi — to 


wa dla samorządów uznała za pożądane wpro 
wadzenie materialnej odpowiedzialności arga- 
nów zarządzających związków  samorządo- 
wych, oraz urzędników samorządowych za 
niezgodną z obowiązującymi przepisami go- 
spodarkę. 


Zniesienie śląskiego urzędu 
dla spraw mniejszości 


Z uwagi na wygaśnięcie z dniem 16 bm.|życia rozporządzeniem Rady ministrów a dnia 
konwencji polsko - niemieckiej, podpisanej w]3 listopada 1922 r, był jednym z urządzeń 
Genewie w dniu 15 maja 1922 r., a dotyczącej |o charakterze przejściowym, które stwarzała 
Górmego Śląska, zostaje z dniem 15 bm. ska-|na okres lat 15 konwencja górnośląska. 


Bowamy urząd dla spraw mniejszości, istmie- 


jący na terenie Górnego Śląska na podstawie | nastąpiła na 


tem konwencji, 


Skasowanie urzędu die spraw mniajszości 
podstawie rozporządzemia Rady 
mimistnów z dnia 12 bm. wchodzącego w ły- 


Urząd dla spraw mniejszości, powołany do jcie z dniem 15 bm. 


Czeladź zaciągnie pożyczkę 
na roboty wodociągowe 


Na nadzwyczajnym posiedzeniu Ra-|zabrał głoa rówmież w tej samej spra- 
dy miejskiej w Czeladzi uchwalono za-iwie, wyrażając życzenie, by za repera- 


ciągmięcie pożyczki z Funduszu Pracy|cję dróg 


czeladzkich obciążyć i inme 


na roboty wodociągowe w mieście na| miasta Zagłębia, które z dróg tych ma- 


sumę 50 tys. zł. 


ją o wiełe większe korzyści niż sama 


Następnie Rada miejska upoważmiła | Czeladź. 
zarząd miejski do naprawy ulicy Milo-| Specjalnie Będzin powinien łożyć — 


wiekiej, przy czym kosztorys naprawy jchoćby tylko 


ustalono na 5 tys. zł. 


częściowo na naprawę 
, gdyż on ma największy z nich 


Z kolei radny inż. Mazur podkreślił pożytek i korzyści. 


w swym przemówieniu, że dzięki nie- 


Poza tym radny inż. Mazur wysunął 


dogodnym połączeniom komunikacyj-| wniosek, by miasto nie płaciło kopal- 
nym i fatalny stan dróg, napływ ludmo-|niom Tow. „Saturn“ i „Czeladź“ za wo- 
ści, specjalnie ze Śląska z każdym ro-|dę, gdyż dzięki pracom górniczym wo- 


kiem maleje. 


da uciekła z Czeladzi, a teraz drogo siy 


Radny Walo w wolnych wnioskach |za nią płaci. 


Mściwy Kyć i Duch 


skazani za zabójstwo 


W ostatmich dniach stycznia br. odbywała 
Się we wsi Kąpiele Wiełkie (powiat Olkuski) 
zabawa weselna w domu Szczerbińskiego. 


Na zabawę te przybyli między inmymi 22-| mu 


letni Bronisław Kyć, 50-letni Jan Świerczek, 
25-letni Stamisław Świemczek, 21-letni Tadeusz 


Bawiono się oczywiście hucznie i wesoło, 
ale nie obeszło się bez bijatyki. W pewnej 
chwili wszyscy wyżej wymienieni wszczęli 
awanturę z gospodarzem. Kłótnia przemieni- 
ła się natychmiast w bójkę, Na pomoc gospo- 
darzowi pospieszyli dwaj inni goście weselni, 
mianowicie Stenisłow Sikora i Piwowarczyk. 

Poturbowali omt dość moemo Ducha, demo- 
lując przy okazji całe mieszkanie. 

Zajście to, było by się w tak tradycyjny 
sposób zakończyło, gdyby nie okrutna mści- 
wość pobitych parobczaków. 

Qto pod koniec weselu Sikora wraz ze awa 
14-letnig córką opuścił mieszkanie Szczerbiń- 
skich, udając się do domu. Drogę zastąpiłi mu 


poturhowani uprzednio parobczaki i nim wa- 
czepiowy zdołał się zorientować o grożącym 
mu niebezpieczeństwie, już jeden z nich zadał 
straszny cioa bagnetem w lewy bak, Si- 
kora krzyknął i... dostał drugi cios bagnetem. 

GERE A brocząc krwią, na 
ziemię, napastnicy nie zważając na okropny 


Sikorę przewieziono natychmiast do szpiła- 
la, gdzie jednak rie udało się utrzymać go 
przy życiu, Po pięciu dniach akropnych mę- 
czarm zmarł na skutek odniesiowych ran, 
przy czym dopiero przed samą śmiercią zdra 
dził sprawców zbrodni, 

Sąd okręgowy w Sasmowcu po całodziennej 
niemal rozprawie skazał wczoraj Kycia na 6 
lat więzienia į Duche na 8 lata z zawienze- 


POSA oskarżomych sąd uniewinnił. 


ROH ciasne 
© zazego czasu włamywacz. Omeg- 
daj w Dąbrowie Górniczej został zn- 
trzymany niejaki Sobolewski Stamistaw 
mieszkaniec Dąbrowy, który jak stwier 
dzono dokcnał kilku kradzieży z wła- 
maniem w Noworadamsku. 

Sobolewskiego przekazano władzom 
policyjnym w Noworadomsku, gdzie są 
prowadzone dochodzenia. 

—o0o— 


Aresztowanie złodziei 


Od dłuższego czasu grasowali w So- 
snowcu złodzieje, którzy okradali mie- 
szkania, dostając się przez okma. 

Onegdaj policja zatrzymała Tadeusza 
Chwastka, lat 33, zam. w Poraju i Jana 
Jędrala, lat 38, bez stałego miejsca za- 
mieszkania, którzy byli podejrzani o 
dokonywanię kradzieży. 

Dochodzenie policyjne w pełni stwier 
dziło domysły, gdyż część garderoby. 
pochodzącej z kradzieży na szkodę Ko- 
walskiej Michaliny zam. w Sosnowcu, 
ul. Miła 8 i Wendekera Kamila (Sosno 
wiec, ul. 3 Maja 31) — złodziejom ode- 
bramo. 

Na polecemie władz sądowych Chwa- 
stek i Jędral zostali osadzeni w wię- 
zieniu. 


PROGRAM RADIOWY 


PIEŚNI REGIONALNE Z PODOLA 

Mało mane ludowe pieśni regionalne z Po 
dola nada Rozgłośnia Lwowska dnia 16 lipca 
o godzinie 16.15 w wykonaniu męskiago okte- 
tu solistów pod dyr, Z. Lipczyńskiego. Pieśni 
podolskie obok ujmującej prostoty odznaczają 
się dużą melodyjnością ji wdzięcznym tematem 
„DOKĄD PAŃSTWO JADĄ" 
SKECZ RADIOWY 


wakacje jadą zwykle ludzie tam, dokąd 
pozwala jechać ich kieszeń. Jedni do Zalkopa- 
nego, lub nad morza, dmadzy do Brzuchowic. 
czy Otwocka. Jest jednak pewna ciekawa kae 
tegoria letników, którzy.. Te właśmie typy 
letmików pr 
państwo jadą“ Skeer 
ten nadaje Jr Lwowska dnia 16. lip- 

pozmioreg 


6.00 Sygnał czasu 
zyka polska (płyty) 
Muzyka (płyty) 7,10 Muzyka (płyty) 11.52 
Sygnał czasu i jaaa .15 „Bieżące prace 
organi zac, — 12,23 
Kokot O oe w wyd Fio. 
sory Seweryna Pietrusaki Se. Koncert by- 
czeń 13.15 Naj 


Karol Szafranek 1845 Wiadomości sportowe 
18.50 Pogadanka aktualna 19.00 Koncert solis 


kiestry Wileńskiej z udziałam Luby 


Strzeleckie zawody powiatowe 


samarytanek-strażaczek w Wojkowicach Komornych 


Dnia 9 lipca r, b, na plae ćwiczebny Sto- 
warzyszemia ochotniczej straży pożarnej w 
Prz Komormych SS się sama- 
strążaczki, wyeliminowane 

ych zawodów strzeleckich w macie- 
strańach pożarnych, o ubieganie się 


wiatowe R = pr: 
prowadzone z  karahinku małokalibrowego, 
ma odłęgłość 50 mór., do tarczy 


cych wymog: 
owo do Odmmaki Strzeleckiej i prób do 
P. O. 

Si lacj powiatowe odbyło się w ohacności 
delegata Związku strzeleckiego p Józefa Ma- 
łoty z Wojkowice Komoamych, sedziego strze- 
lectoduczniczego p, Nikodema Kałkowskiego 

oraz przedstawtciefi Będzińskiego oddzialu 
eni EG Związku strady pożarmych R. P. 
p. p: Andrzeja Fumnanka i ladwika Sitko, 


„P. interesujących sią strzelaniem, 


oraa posaczególnych człenków Stowarzysząń | Janina $ww==. 1i Irena 


Po strzelaniach i fotografi jeznem uwiecznia- 
mu zespołów 


ne obłiorenie wyników i ga opublikowanie, 
które przedstawiają się następująco: 
A) zawody Res: I miejsce i mi- 
ostwo powiaipwe wśród  samarytanek- 
strażaczęk na rak 1937 zdobyły: p Leonarda 
Niedzielska z Kazimierza, osiągając 107 punk- 
tów na 200 painy i p. Wizdysłarwa Po- 
.|lakówna z Wojkowie Komomgch zdobywa jąc 
64 punkty ną 100 mkżliwych. H miejece i wi- | j 
cemistrzostwo powiatowe Ż. s p osiągnęły: 
Władysława Polakówna z Wojkowie Kamor- 
mych — 102 pkt. na 200, i Leomzwda Niedziel. 
ska z Kazimierza — że OBE 
sce i II wicemistrzostwo zajęły pp.: Zofia Fa- 
tyżanka p ee E 20 Sta- 
nisławe Gn:mska z Czeladzi pkt, 47 ne 100. 
B) zawedy zespołowe: I miejsce i mistizo- 
stwo powiatowe wśród drużyn sam:wytańsko- 
podarniczych ma rok 1937 zdobył zespól m Ka- 
zimię:za, w składzie: Leonarda Niedrielska, 
Zofja Fatyżzmka i Janina Miecikówna, ceig- 
gając punktów 252 na 600, II miejsce i wice- 
mistrzertwo zdobył zespół z Wojkowice 


Ko- 
me.mych w garixe: 


Władysana Pałakówna, 
Trafonówna, uzy- 


skująa Z em m, 600 możliwych, 


-|tegoa Oddziału, 4) 


społowe straży pożarnych pow. hędzińskiego 
na rok 1987 oraz o Odzmakę Strzelecką, na 
placu straży fabrycznej H, Dietel w Sosnow. 
u dma 12 września 1987 roku, w których ma- 
ją wziąć prawo: 1) prezes Rady Pewiatoweń 
Qddriału, 2) członkowie Zarządu Oddeinhi Be- 
dzińskiego, 3) członkowie Komisji Rewizyjnej 
delegaci Oddz'alu Porwia- 
towego do Rady Wojewódzkiej, 5) sędziewia 
n:żagniczy Oddziału Powiatowego w Będzi- 
nia, 6) naczelnicy rejonowi i msstępcy tychże 
z terenu pow. hędaińakiego, 5 p. OSA 
stmadyj pożarnych i ich zastępcy 
nowieckiego i dąbrowskiego, 8) WEST 
i ich zastępemymie żańsikich służb pożarniczych 
samarytanki i azłonktwia straży pożrrmych 
pow. becus aseza którzy osiągnęli  cemaj- 
aj 90 punktów podczas tegorocznych za- 
wiochówe sinzaleckich, przeprowadzonych przez 
Qdiziat Powiatowy Zmiązku Straży Pażer- 
Będzinie, 


mych R P., w 


8. 


Modernizacja taboru parowozoweso- 


- 


„KURJER ZACHODNI” patek 16 Fpea 1937 rkm. z 


na kolejach polskich 


Pomimo niekorzystnych warunków 
finansowych tabor parowozowy PKP. 
uległ w ciągu ostatnich lat znacznej ino- 
dernizacji. Zostały zaprojektowane i 
zbulićwane nowe serie parowozów, któ- 
re pod względem konstrukcyjnym odpo- 
wiadają najbardziej nowoczesnym wy- 
maganiom technik: parowozcwej i spel- 
niają z dobrym wynikiem najtrudniej- 
sze zadania przewozowe. Należy tu wy- 
mieiić przete wszystkim znajdujące się 
już w ruchu silne nowoczesne parowo- 
zy pośpieszne serii Pt 31, prowadzące 
ze średnią szybkością techniczna 

vowyżej 80 km-godz, 
pociągi o dużym obciążeniu. Parowozy 
te kursują na najważniejszych liniach 
kolejowych i umożliwiają szybkie po- 
łączenie odległych ośrodków. 

Typem, szczególnie nadającym się do 
prowadzenia pociągów pospiesznych — 
jest. chluba polskiej techniki — 

parowóz typu „Pacific“ 
serii Pm 36. Pierwszy parowóz tej se- 
rii o kształtach opływnych znajduje się 
obecnie na wystawie w Paryżu i jest 
przedmiotem ogólnego zainteresowania 
sfer zawodowych. 

Parowozami tego typu zostaną zastą- 
jon w możliwie krótkim czasie paro- 
wozy osobowe Serii OE 22, obsługujące 
dotąd jeszcze niektóre pociągi po- 
Spieszne, 

W celu zwiększenia szybkości pecią- 
gów towarowych został wypróbowany 
parowóz serii Ty 37, specjalnie dosto- 
sowamy do potrzeb współczesnego ruchu 
towarowego; jest to najbardziej nowo- 
czesny towarowy parowóz o dużej mak- 
symalnej szybkości konstrukcyjnej. Pa- 
rowozy tej serii znajdują się już w bu- 
dowie i znajdą się w ruchu jeszcze 
przed końcem roku bieżącego. 

Utrzymywanie taboru w stanie przy- 
datności odbywa się poza tym droga 


GRYPIE:KATARZ 
KRONIKA ZAWIERCIA 


X NOWY WICESTAROSTA W ZA- 
WIERCIU. Na miejsce dotychczasowe- 
go wieestarosty p. mgr. Stefana Ra- 
czyńsikiego, który został przeniesiony 
do urzędu wojewódzkiego w 'Tarnopo- 
lu — został wicestarosta p. mgr. Józef 
Niemiec, przeniesiony na to stanowisko 
ze. starostwa w Krasnymstawie. 

x NIE BĘDZIE JUŻ KRADZIEŻY 
ROWERÓW. Zarząd Peowiaków w Za- 
wierciu, uruchomił w starostwie zawier 
ciańskim przechowalnię rowerów za mi 
mimalną opłatą. W najbliższych dniach 
zostaną jeszcze uruchomione dwie ta- 
kie przechowalnie rowerów w Magistra 
cie i na rynku w Zawierciu. Czysty 
zysk uzyskany z opiaty za przechowa- [s 
mie rowerów przeznaczony zostanie na 
najbiedniejszych w Zawierciu. 
EBECUJ RAYA 


krowa OLKUSZA 


„ORZEŁ* — Szanghaj. 

(X ZŁODZIEJE DOSZCZĘTNIE OBRA 
BOWALI MIESZKANIE. W nocy na 
14 km. w czasie nieobecności domo- 
wmików, którzy bawili się na weselu, 
mieznani sprawcy włamali się do mie- 
szkania Mikołaja Grabowskiego w Do- 
brakowie, skąd skradli wszystką pościel 
garderobę, bieliznę i td. poza tym łu- 
pem złodziei padło 230 zł. gotówką. 

(x POŻAR W PRADŁACH. Onegdaj- 
szej nocy z nieustalonej na razie przy- 
czyny spłonęła doszczętnie zagneda Sta 
nisawa Ociepki w Pradłach, gm. Kro- 
czyce. Z płonącego domu wyratowamo 
kaiko pościel 


KRONIKA 


naprawy po przepracowaniu odpowied- 
niego okresu czasu. Wiadomości, które 
ukazały się ostatnio w prasie, dotyczące 
wielkiego procentu t. zw. „chorych'' pa- 
rowozów, nię są Ścisłe, gdyż przeważa- 
jaca część chorych parowozów rekrutu- 
je się z pośród najsłabszych seryj *paro- 


wozów przewidzianych programowo do 
skreślenia z inwentarza, podczas gdy 
parowozy silnych seryj, stanowiące 
przeszło połowę taboru  parowozowego 
PKP mają mały, utrzymany w grami- 
cach racjonalnej normy ok. 16%, odse- 
iek chorych parowozów. 


Bank Gosp. Krajowego właścicielem 


nieczynnej fabryki papieru w Sławniowie 


Nieczynna od r. 1929 fabryka papie- 
ru w Sławniowie koło Pilicy, należąca 
poprzednio do miejscowego przemysło- 
wca C. A. Moesa, — przeszła.w tych 
dmiach droga licytacji na własność Ban 
ku Gospodarstwa Krajowego w War- 
szawie. 

Jak się dowiadujemy, Bank zamie- 


rza wydzierżawić budynki fabryczne — 
tworzącej się spółce dla fabrykacji pa- 
PY. 

Na czele spółki ma stanąć znany oby 
watel ziemski z Pilicy, p. Arkuszewski 
z pewnymi przemysłowcami z Zawier- 
cia, (podobno żydami). 


Nowy oddział PZZPPiH Rz. P. 


W związku z wejściem w życie usta- 
wy o umowach zbiorowych pracy na- 
stąpiło znaczne ożywienie w szeregach 
pracowników umysłowych i dążność do 
orgańizowania się. To też szeregi Pol- 
skiego Zwiazku Zawodowego Pracowni 
ków Przemysłowych i Handlowych Rz. 
P. w Sosnowcu stale wzrastają, czego 
dowodem jest stały napływ zgłoszeń w 
istniejących już Oddziałach, “jak rów- 
nież i na terenach, gdzie dotąd jeszcze 
nie byłe związku. 

Ostatnio ioppo na zabiegom sąsiedniego 


w Kluczach 


zarządu Oddziału w Olkuszu odbyło się 
przy udziale sekretarza generalnego — 
Związku p. Kazimierza Ostrowskiego 
zebranie pracowników papierni w Klu- 
czach, na którym zgłosiło  przystąpie- 
nie kilkudziesięciu  pracowmików i u- 
tworzony został samoistny Oddział. 

Wybrany zarząd Odiziału przepro- 
wadza energiczną propagandę, co po- 
zwala rokować nadzieję, że wikrótce 
wszyscy pracownicy papiemi w Klu- 
czach znajdą się w szeregach- organi- 
zacji. 


ŻYCIE 


Przyczyny ujemności 


Ostatnio ogłoszony bilans handlu zagranicz- 
nego Polski za częrwiec wykazuje saldo ujem- 
ne w wysokości 17,54% yts zł. wobec 5.553 tys. 
zł w maju i 10.830 tys, zł. w kwietniu r. hb. 

Jak informują Ajeneje „ISKRA“, ujemność 
sałda bilansu handlu zagranicznego jest nor- 
malnym objawem zwyżki koniunktury, jaka 
następuje wyraźnie w Polsce od dłuższego już 
szeregu miesięcy. Pod tym względem z góry 
należało się spodziewać, że wartość przywozu 
bedzie wzrastać zarówno z uwagi na wzmożo- 
ne zapotrzebowanie przemysłów na surowce, 
jak i zwyżki cen surowców na rynkach świa- 
towych. 


r r a A o e a m M 


BILANS BANKU POLSKIEGO. W a ‘er- 
wazej dekadzie lipca r b. zapas złota w Ban- 
ka Holskim powiększył się o 1,5 milj. do 424,5 
miljon w złotych, a stan” pieniędzy zagrzn.oz- 
nych i dewiz obmiżył się o 4,3 milj. “do 2,8 
milionów złatych. 

Suma wykorzystmych kredytów zwiększyła 
się o 1,9 milj. do 599,8 milj. zł, przy czym 
portfel 'wekslowy. wzrósł o 3,6 ANRE do 
327,1 milj. złotych i portfel biletów skarbo- 
wych zdyskontowamych zwiększył się o 5,0 
milionów do 40,5 mil. złotych, natomiast stam 
pożyczek zaocznych zastawami obniżył 

się o 9,5 milj. do 32,2 miljona zł, Zapzs pol- 
skich monet srebmych i bilonu zwiększył się 

a 2,7 milj. do 430 miłjonów złotych. 

Pozycje „inne aktywa“ oraz „inne pasywa“ 
ulegiy zmniejszemiu, pierwsze o 10,3 miljonów 


>< S ARR 


do 214,0 miljonów złotych, druga zaś o 8,9. 


miljonów do 208,0 milj. złotych. Natychmiast 


stu. Dla tego reż ujemne saldo 


GOSPODARCZE 


EIEEE STP TAT WAZY” ET" "33 EEE EE 
bilansu handlu zagr. 


Z drugiej strony, miesiące letnie nie sprzy- 
jają na ogół zwiększaniu się wywozu, który 
dopiero na jeszteni nabiera sezonowego wzrv- 
bilansu nie 
rtoże być w żadnej mierze rznane za fakt 
niepokojący i 1ależy się spodziewać, że w cią- 
fa ni,''iższych miesiecy bilans handlnvy 
Polski skłaniać się bedzie do wyrównania, 

Nałeży zaznaczyć, że przy ujemnym bilan- 
Sie handlowym, obroty handlu zagranicznago 
w czerwcu: r. b. wzrosły w porównaniu do anı- 
'ogicznego miesiąca r. ub. o 67,6 milj zł i 
wynosiły 20v milionów złotych, 


K ronika gospodarcza 


28,8 miljonów do 284,9 miljonów złotych. 

Obieg biletów hamkowych — w wyniku wy- 
żej omówionych zmian — zmniejszył się o 
28,7 milj. do 960,8 miłjonów złotych. 

ŁÓDŹ ZACIĄGA POŻYCZKĘ ZAGRANI- 
CZNA, W wyniku dłuższych pertraktacji po- 
między przedstawicielami zarządu miejskiego 
z jednej strony, a grupą finansistów belgij- 
skich — wierzycieli Łódzkiego Towarzystwa 
Elektrycznego z drugiej strony zawarta zo- 
stała umowa o zaciągnięcie większej pożycz- 
ki zagramicznej na potrzeby inwestycyjne Ło- 
dzi. Umowa została podpiszna i zaakceptowa- 
na przez Ministerstwo Skarbu. Łódź otnzyma 
ogółem 3 i pół miłioma złotych. Pożyczka ta 
umożliwi prowadzenie najważniejszych robót 
sezonowych, których prowadzenie ostatnia 
stało się niemożliwe ze względu na brak od- 
powiedniej uchwały Rady Miejskiej, zezwala- 


płatne - NDZ e. Banku zwiększyły się o jacej na zaciągnięcie pożyczki długotermino- 


wej. 


u". SPORT ="a 
Afera Guta ostatecznie wyjaśniona 
TS Sosnowiec mistrzem II grupy kl. B 


Sprawa Guta Józefa valse Guta Bertcida 
oskarżonego o podpisanie i jednoczesny udział 
w dwu drużynach: KS Kresy, Chorzów i Zew 
(Niemce) znalazła wreszcie, po długich prze- 
szło 3 miesięcznych dociskaniach, zwój epilog 
w rezultacie którega Gut został przez Wy- 
dział gier i dyscyplimy Śląskiego OZPN uka- 


4 miesięczną dyskwalifikacją. 

W. G. i D. podokręgu Zagłębia na wtorko- 
wym posiedzeniu doszedł do przekonania, że 
klub Zew ponosi tutaj także winę i cztery 
mecze, w których występował Gut zweryfiiko- 
wane zostały jako walkcweny dla przeciwni-- 
ków, wskutek czego Zew utracił 8 punktów na 


reny zm podpisania podwójnego zgłoszenia | korzyść Zw, Strzel. (Niwka), TS Sosnowiec, 


Brygada (Strzemieszyce) i RES Czazni (Sas. 
|nowiec), tracąc tym samym mistrzostwa H 
podgrupy ki. B. 

Mistrzostwa zdobył dbecnie "TS Soemowteg 
przed Czamnymi. 

Afera została ujamwmiona przez kierowni- 
obwo TS Sosnowiec, natomiast Zew pragmąć 
ratować sytuację podjęło kontrakcję, zamzuca- 
jąc kierownikowi TS Sosnowiec p. Boraczyń- 
skiemu, jakoby ten robił „starania“, aby me 
cze z Zewem i Kazimierzem „zakończyły się 
wygraną Sosnowcal?! 

Z drugiej jednak strony, dziwne jest to, żd 
pomimo nieudałych zabiegów „robienia“ z gó 
my wyników obu meczów — obydwa zakoń 
czyły się wysoką wygraną Sosnowca i zostały 
zatwierdzone. Jeśli ten zarzut jednak adpo«. 
wiada prawdzie, to niewątpliwie zostaną i cał 
kiem słusznie, wyciągnięte z tego konsekwen- 
cje, 

Całą aferę poruszyliśmy w jednym z na- 
szych ostatnich numerów, apelując do miej: 
scowego Wydziału gier i dyscypliny o przy- 
spieszenie wyjaśnienia tej afery, ukarania 
winnych i uzdrowienia na przyszłość stosun- 
ków w piłkarstwie zagłębiowskiem, a nie u- 
rabiamia opinii publicznej, pad katem widze- 
nia niektórych działaczy sportowych w Zaw 
głębiu i szkalowania W. G, i D, jak to podał 
jeden z dzienników z Zagłębia. 

Nie wątpimy, że tak samo temu dziennika 
wi, jak i nam zależy jedynie na tym, aby 
wszelkiego rodzaju zawody sportowe odbywa: 
ły się w zdrowej atmosferze i lojalnej rywa- 
lizacji, a wszelkie brudne machinacje powin. 
ny być z całą bezwzględnością napiętnowane. į 

——00— 
WARSZAWA — KISPETI 6:3 (2:2) 
W Warszawie został rozegrany mecz mię- 


dzynamodowy: reprezentacja Warszawy — Kie 
speti. Wygrała zasłużenie Warszawa 6:5 (2:2) , 
KUCHARSKI I NOJI WE WROCŁAWIU 

Kucharski i Noji startować będą 18 lipca 
we Wrocławiu na wielkich międzynarodow ycb 
zawodach lekkoatletycznych, 


FINAŁ O PUCHARY DAVISA 


Tenisowa reprezentacja Niemiec wyjechała 
już do Wimbledonu, gdzie w sobotę, pomiedzia 
łek i wtorek stoczy finałowa walkę z Amery- 
ką Niemcy w walce z Budgem, Parkerem i 
deblem Maco — Budge nie liczą na zwycięstwo - 
Ambicją Cramma jest wygrać mecz z Parke- 
rem i znaleźć się na drugim miejscu na liścia 
światowej. Ambicją Henkla jest zrewanżować 
się Parkerowi za porażkę, co również wynio- 
słoby ga na wysokie miejsce na liście. Zdaje 
się jednak, że skończy się na wyniku 4:ł 
dla USA. 

Bezstronni znawcy widza w meczu Amery 
sa — Niemcy właściwy finał. 


DELEGACJA ZAGŁĘBIA 
NA WALNY ZJAZD W CZĘSTOCHOWIE 
Onegdaj wieczorem odbyło się w Sosnowo: 
zebranie zanządu piłkarskiego Podokręgu Zar 
głębia, poświęcone w sprawie niedzielnegt 
walnego zebranie okręgu zagłębiowako - czę” 
stochowskiego w Częstochowie, 3 
Została wybrana delegacja na walne zebras = 
mie Okręgu w następującym składzie = pp.: 
Horzelski, Binkiewicz, Szubert, natomiast 
wyjazd p. Bitmerowskiego jest pod makiem 
zapytania, gdyż na przeszkodzie stoją zaję: 
cia zawodowe. 


i E Y 
RUCH WYDAWNICZY 


Howy 18: May 


Wyszedł z druku czerwcowy zeszyt miestę: 
ozniika „Prasa“, organu Polskiego Związku 
Wydawców Dzienników i Czasopism. 

Na wstępie zmajdujemy sprawozdanie z, 
VIll-go Ogółnego Zebramia członków Zwiążku _ 
Wydawców, które odbyło się w dniu 14 maja 
roku bieżącego. . 

Artykuły p, Stanisława Kamzika, dyrektora - 
Zwiazku Wydawców p. t. „Sytuacja góspodai« 
cza ogólna a sytuacja prasy zagranicą i w- 
Polsce" oraz p. Framciszka Głowińskiego, wi- 
cedyrektzna Związku p. t. „Zagadnienia pol- 
skiej gospodarki wydawniczej w dobie obec- 
nej“ są obszernymi streszczeniami referatów 
zjazdowych, ( 

Artykuł p. Witolda Noskowekiego - p. t 
„Czytelniic jako spożywca kultury“ poświęco j 
ny jest zagadni eniem redakcyjnym i wydaw- 
niczym związamym z dziztami kultury i sati | - 
ki w dziennikach. 

Sprawom  techniczno-dziennikamskim poświś s i 
cony jest obszerny artykuł p. Stefana Sobo: 
lewskiego p, t. „Inwestycje w drukamnióach 
wydawniczych. Szereg interesujących mie- 
dzynarcdowych problemów prasowych  omó-. 
wiomy został w sprawozdaniu z Międzymaro=: 
dowego Kongresu Wydawców w Wiedniu, w 
którego obradzch Związek Polski brał żywy 
mdział. 

Sprawy propagandy państwowej we Francji ż 
omawia p. Jerzy Życki w artykule „Francja 
ongamizuje swą propagandę". Dział „Propa- 
ganda zbiorowa” przynosi dwa artykuły im = 
formacyjne o propagandzie zbiorowej o © ad 
tryczności oraz drobnego przemysłu na 
chodzie Europy. = 

Poza tym zeszyt zawiera artykuł p, Wł È 
Oszeldy o prasie polskiej w Rumunii, 
wienie ostatnio wydanej Statystyki Druków, 
sprawozd-mie z działalności „Ruchu“ w _ roku 
1936, oraz stałe działy informacyjne: „Prace. A | | 
Związku Wydawców”, „Organizacje i sprawy f 
dzienniikarzicie”, „Arora krajowa, „Presa 
„polska zagranicą“, „Prawo, a prasa“, OPAR 
„Braga na szerokim świecie”. F 
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mó: eke PIEREK "RWE 
DAR tani. SKŁADKOWSKIEGO 
DLA STOLARZY KALWARYJSKICH 
W związku z otwarciem 7-mych Tar- 
gów Kalwaryjskich, prezes Rady Mini- 
strów gem. Sławoj-Składkowski wyasy- 
gnował do rąk p. wojewody krakowskie 
go kwotę 12.000 zł. na popieranie prze- 
mysłu ludowego na terenie powiatu wa- 
dowickiego. Pieniądze te zostaną zuży- 
te w pierwszym rzędzie na uruchomie- 
nie kredytu bszprocentowego lub nisko- 
cemtowemo Jta chałurniczego prze- 
mysu stolarskiego i ludowego, celem 
uniezależnienia go od wyzysku przy o- 
płacaniu wysokich procentów od zacią- 
gniętych pożyczek. 


CZERWONY KUR W MAŁOPOLSCE 
WSCHODNIEJ 

W Łozcwej w pow. tarnopolskim pod- 
palono w porze nocnej stodołę jednego 
z polskich gcspodarzy. Na miejscu po- 
żaru znaleziono szmatę, nasyconą naf- 
tą. 

APELACJA JUDY CHASKIELE- 
WICZA 

Do sądu apelacyjnego w Warszawie 
wpłynęły z sądu okręgowego sprawy, 
wraz z skargą apelacyjną obrony, do- 
tyczące Judy Chaskielewicza, zabójcy 
śp. wachm'strza Bujaka w Mińsku Ma- 
zowieckim. Wbrew zapowiedziom, spra- 
wa Chaskięlewicza skazanego na karę 
śmierci przez powieszenie, rozpatrywa- 
na bęlaie w drugiej instancji, nie w 
końcu m. sierpnia, lecz dopiero w pier- 
wszych dniach września br. 

ZUPA Z KWASEM SIARCZANYM 

W Mizoczu w powiecie Zdołbuno- 
kę) sf Ruchla Byks, żona miejscowego 

pikarza, wlała przez nieuwagę do 
| mi zamiast octu kwas siarczany. 

Skutki tej pomylki były tragiczne. 
Po spożyciu tej „zupy“ cała rodzina cię- 
żko rachorowała. 

Po kilkugodzinnych męczarniach By- 
ksowa zmarła, a dziesi jej, 18-letniego 
Gedalę i i2-letn'a Małke, odwieziono 
do szpitala żydowskiaego w Równem, 
gizie również walczą ze Śmiercią. 


WYNALAZEK PIOTRKOWIANINA 

Piobrkowianin prof. Eugeniusz Chle- 
howski dokonał ciekawego wymalazku z 
dziedziny budownictwa. Wytworzył on 
mianowicie płynochron, środek usmczel- 
niający beton i cement przed wszelkimi 
płynami, jak: woda, nafta, benzyna, 
smary it. d. Śrojek ten wytrzymuje 
ciśnienie paru atmosfer. 

Wynalazek został opatentowany przez 
Urząd Patentowy Rzplitej. Nowowynar 
leziony środek nie zawiera bitumów, a 
wiee E.ę nie kruszy. 

NOWA FABRYKA PAROWOZÓW 

„Podjęte zostały pertraktacje w spra- 
wie nabycia terenów pad budowę no 
wej fabryki lokomotyw w Polsce. We- 
dług istniejących projektów fabryka 
ta wzniesiona będzie w nowym okręgu 
przemysłowym na terenie Łańcuta. Za- 
łożyć ją ma wytwórnia lokomotyw w 
Chrzanowie. 


WSPÓLNOTA INTERESÓW WŁAS- 
NOSCIA OGÓŁU 


W sferach przemysłowych kolporta- 
wana jest pogłoska o wielkich zamia- 
rach „Wspólnoty interesów górmiczo- 
hutniczych”. 

Olbrzymie to przedsiębiorstwo ma po 
większyć kapitał o sto milionów złotych 
przez wypuszczenie nowej emisji akcyj. 
Akeja te mają być destępne dla naj- 
szenerych kół społeczeństwa, Według 
pogłosek projekt ten ma być wprowa- 
dzony w życie już na jesieni b. r. 


ZABIŁ SYNA PO UTRACIE 
OSZCZĘDNOŚCI 

W miejscowości Palik na Śląsku ro 
Zagrała się tragedia, która wstrząsnęła 
całym miejscowym społeczeństwem. 

Józef Budziorek powróciwszy z Bra- 
zylii, całe swe oszczędności schował w 
woreczku, który ukrył w sienniku. One- 
gdaj, gdy Budziorek wyszedł w pole 6- 
letni syn jego Zygmunt począł się ba- 
wić wyrzucaniem słomy z siennika do 
pieca. Nie wiedząc nic o tym, że ojciec 
przechowuje w tym miejscu dołary, spa 
Mit ję razem ze słomą. 
Kiedy Bullziorek przyszedł do domu, 
dowiedział się, że całe oszczędności ję- 


„KURIER ZACHODNI” piątek 16 lipca 1937 zcku. 


Głos uznania w Anglii 
dla transmisji cygańskiej Polskiego adj: do Ameryk; 


Z powodu transmisji, którą Polskie Racio' 
nadało w dniu 4 lipca o godz, 20 ze Stajicnu 
Wojska Polskiego w Warszawie na sieć 125 
rozgłośni amerykańskich — National Broad- 
casting Company — odzywają się giomy uz- 
nania nie tylko ze Stanów Zjednoczonych, ale 
również z krajów europejskich, gdzie audycja 
ta mogła być wysłuchzma tylko przypadkowo, 
jako niezapowiadena specjalnie. 

Oto, co pisze o transmisji najpopularniej-' 
szy tygodnik radiowy „World Raro“, wycho- 
dzący w Londynie, w wydaniu z dnia 9 lipca, 
słowami jednego ze swych czytelników: 

„Bardzo interesuiącą sudycję tranamitowa- 
ła w dmiu 4 lipca o godz. 20 z Warszawy za 
pośrednictwem krótkofalówki W3XAL, sieć 
rozgłośni amerykańskich Nztionał Braadcaa- 
ting Company. 


go sa spalone, dostał ataku szału i 
chwyciwszy siekierę uderzył nią syna. 
Nieszczęśliwe dziecko padło nieżywe 4 
rozpłataną głową. Budziorek ochłonąw 
szy po chwili, cheiał popełnić samobój- 
sbwo. Jednakże przeszkodzeno mu i oł- 
dano w ręce policji. 

ZZ TE ZZOZ AE ZB AGE BIECZ) 


Próbny lot 


DO ALEKSANDRI! 


18 lipca rb. samolot polskich linij lot- 
niczych „Lot“ typu Douglas odbędzie 
po raz pierwszy lot do Aleksandrii. Sa- 
molot wystartuje z Lyddy w Palestynie 
i po przebyciu przestrzeni około 800 
km. jaka dzieli Lyddę od Aleksandrii, 
na drugi dzień wróci. 

Lot ten ma charakter próbny i jest | 


— — 


W tremamisji opisano przebieg koronacji 
króla cyganów. Tysiące cyganów rozbiło na 
kilka dni obóz w pobHżu Warszawy, aby zde- 
cydować o wyborze króla na rak następny- 
Transmisja zawierała również numery muzy- 
czne, stamowiące ozęść ceremoniału korona- 
cyjnego Słychać hyło pieśni solistów, harmo- 
me est., a następnie sam król — elekt wy- 
głosił krótkie przemówienie przed  mikmofo- 
nem. Sprawozdawca przetłomaczył je, jako 
wyraz życzeń dla Ameryk:mów z okazji Świę- 
ta Niepodległości i podziękowanie za audycję, 
którą Polska transmitowała tego samego dnia 
w godzinach  wozaśniejszych z Ameryki", 
(Mowa tu o transmisji z przebiegu Święta In- 
dian czerwomoskórych zczgenizowanego wa 
Flagetaff, w stame Arizona). 


niejako zapowiedzią otwarcia w nieda- 
lekiej przyszłości nowej linii komunika- 
cji powietrznej na tej trasie. 


— 


Dziennikarz wśród wariatów 


„Pański przewodnik jest szaleńcem" 


Reporter-dziennikarz w pracy swej zawodo- |jakiś mężczyzna w bietym płaszczu lekarskim. niektórzy chorzy byli umieszczeni w głębokich 
wej częstokroć jest narażomy na niebezpie- ; 
czeństwa i niesamowite wprost przygody. | 

Na łamach „Neues Wiener Journal“ zosta- 
ła opisana przygoda dzienn'karza I. Œ. Mar- 
4im'a, 

Martim pmebywał na Kubie i postamowił 
zwiedzić pewien zakład dla obłąkanych. 

Ziaopatrzony w list polecający pewnego le- 


Dyrektor zjawił się wnet. Na pierwszy rzut | piwnicach, jakolwiek w tak wielkim budynku 
oka wydał mu się on za młodym, jak na dy-lnie brakło zapewne wygodniejszych i higieni. 
rektora takiego zakładu. Inzczej wyobrażał | czniejszych ubikacyj. Dyrektor otworzył drzw/ 
sobie wielkiego uczonego dra Garcię, do jednej z ciemnych i niewietrzonych nor, 

Po krótkiej rozmowie dyrektor wyjał z szu-| — Jakże smakuje panu jedzenie? — zapy” 
flady pęk kluczy i poprosił Martina za sobą. | tał ironicznie zamkniętego w celi. 

Przeszli przez dziedziniec, staramnie wybruko- | — Proszę mnie natychmiast uwolnić! Je- 
wany, mı który wychodziły okma poszczegól- | stem lekarzem zakładowym, o czem panu do 
karza-psychjatry, wyruszył Martin w drogę, lnych cel. Krzyki chorych dochadzity do Mar-| brze wiadomo! — zawołał chory. 

Po godzinnej podróży znałazł się u wrót za- |tina, któremu tłumaczył dyrektor rodzaj cho-| — Czy to prawda? — zapytał Martin dyr. 
kłada. Do gabinetu dyrektora wprowadził go |rohy tych nieszczęśliwych. Dziwiło go to, że| Garcię. 

— Tak jest, To nasz lekarz dr. Romam. U: 
śmiercił licznych pacjentów i sam zwariował 
— odpowiedział poważnie dyrektor. — Dopie- 
ro dzisiaj rano udało mię nam osadzić go w 
tej celi. A teraz zobaczy pan dawnego dyrek- 
tora rakładn, również szaleńca. 

Mówiąc to obworeył Garcia drzwi do safia, 
dniej celi, o ile można było nazwać tak ciemna 
norę piwniczną bez okna. 

— Na i jakże się panu wiedzie, kochany 
były dyrektorze? — zapytał z szyderczym u- 
śmiechem, Uwięziony mie odezwał się, lecz 
spojrzał wymoymie na Martina i szepnął po 
framcusku: 

— Prenez garde, votre guide est fou! (Pro- 
szę uważać pański przewodnik jest szaleńcem) 

W umyśle Mamtina zrodziło się potworne 
podejwzenie.., 

Wyszli z pod ziemi na jamy dziedziniec. 
Nagle zabrzmiały słowa komemdy wojskowej, 
a równocześnie z za krzaków parim wymirzył 
się oddział żołmieazy, ietórzy otoczyli zwartym 
kołem mniemanego dyrektora i dziennikarza, 

Okazało sią, ża tego właśnie dnia wybuchła 
w zakłsidzie dla obłąkanych rewalta i szaleń- 
cy pozamykali w piwnicy dyrektema Garcię, 
personel lekarski i pielęgmiarski, a sami opa- 
nowałi gmach. Jednym z przywódców bunta 
był ów mniemzny dyrektor zakładu. Pewnej 
pielęgniarce jednak udało się Bima te 
lefonicznie policję. 

— Gratuluję pami — rzekł do Beea 
Mertina oficer oddziału, który przywrócił po” 


Pasja króla Borysa 
to prowadzenie lokomotywy 


Momarcha bułgarski znany jest po- 
wszechnie ze swych upodobań do loko- 
motywy. Ilekroć tylko zdarza się oka- 
zja, król Borys obejmuje prowadzenie 
maszyny, spełniając mojne obowiązki 
na setkach kilometrów. Zawodowy zwią 
zek maszynistów w dowód uznania, ja- 
kim cieszy się król wśród szeregu kole- 
jarzy ofiarował mu godmość członka 
honorowego. Przy tej sposobności król 
Bory: wziął udział w bamkiecie wyda- 
nyn przez zarząd związku. Król Borya 
spędzi? w serdecznej atmosferze 4 go- 


nych za swych ZE przy- 
jaciół 

Ostatnio król Borys dokonał osobli- 
wego chrztu swego syna Symeona. Za- 
winiętego szczelnie w poduszki symka 
fprzeniósł wprost z kołyski do lokomo- 
tywy i posadził obok miejsca palacza. 
Następnie odbył z nim pierwszą prze- 
jażdżkę z Sofii do podmiejskiej miej- 
scowości wycieczkowej Kilinoffa. Stam- 
tąd odwiózł go znów samochodem do 
pałacu krółewskiego w stołicy. Była to 
pierwsza podróż następcy tronu odbyta 
dziny w otoczeniu braci Bs jak To w zupełnej tajemnicy przed pubłiczno- 
czym wygłosił gorące przemówieni: ścią. Faktem tym król Borys zdobył so- 
którym uznał pracowników kolei BP bie jeszcze większą popularność w ser- 
cach swych obywateli. 


158 godzin w samolocie 


na falach morza 


Amelji Earhart nia odnaleziono dotychczas pny drutem i sznurami, aby wytrzymały napór 
Czy uda się ją uratować? Oto pytanie, które | wody, Teraz dopiero zuzwmżyłióćmy, że prawe 
zadają sobie po tej i po tzmtej stronie Pa- | skrzydło samolotu jest uszkodzone, lewe zaś 
oyfiku, — złamane. Cały nasz prowiant polegał na 

Jakie mogą być przeżycia i perypetie lot- | paczce czekolady, reszta zamokła i była nie 
ników, zmuszonych do opuszczenia aparatu |do użytku. Do picia mieliśmy dziewięć litrów 
na wodę, e tym mówi mam opis niedawnego | destylowamej wody. 
przelotu z Lizbony do Nowego Jorku portu- | Morza było wałuirzane, Fale wysdkości 5 
galezyka, Veiga da Costa. Czytamy: da 6 metrów podrzuesły samolot jak piłkę. 

„Groźna chwila nastąpiła. Johansen osadził | Nie trariliśmy jednak odwagi. Według na- 
z brawurą maszynę na falech Aółemtyku, Ka- | szych obliczeń ląd znajdował eię w odległości 
bing wypelniła w tej chwiý woda aż po kola- | kilkuset kilometrów, na linii kursu eśkrętów, 
na. Zatonie, czy nie? płynących do Halifaxu. Czekaliśmy, 

Chyba nie. Zakłady Jurkersz gwarantowały | Tak przeszedł dzień, a po nim noc, druga 
20 godzin utrzymania się na powierzchni wo |noc, 20 godzin upłynęło a nasz wrak kołymał wszyscy członkowie parlamentu mogli 
dy. Noe zupadia, czemno, Nareszcie zaczęło | się jeszcze na morzu. Może wyratujemy się? | tym czasie udać się na mistmzowskie 
świkeć. Byliśmy przemoknięci do +“ Znowu dzień — i mie. Na horyzoncie pustka. rozgrywki baseballu. Po „ukończeniu 
czerpani. Trzeba było umocować dmowi kabi- | żadnego zbzwczaga dymku. Miałem przy a0- | p 2 
Zoe | rewolwer Postanowiłem zastrzelić zię Zæ | przyj, Falst ten jest dowodem szerokie. 
nim morze wciągnie nas w swą otchłań. go zainteresowania się sportem ze stro- 

Trzeciego dnia wyjrzało zza chmur słońce, ny dostojników, jak i szarego obywa 
Pogoda dodała nara trochę odwagi i otuchy. ta „Chicago Tribune" donosząc o tym 
Aeroplan trzymał się jeszcze na wodzie, nie oświadcza, że każdy członek parlamen- 
wszystko więc było stracone. Ratunek musiał bu jest protekterem klubu sportowego 
przyjść, Szukają nas chyba. || wypłaca regularnie 10 proc. swych 

Głód i pragnienie nam coraz diet na potrzeby organizacji sportowej- 


bardziej. Noc, zmowa dzień. Słońce schowało 

ię, deszcz, Piąty dzień męczarni. Kiedy się 

jeg Rekord wśród... żab 
Pismą amerjfsańakte deńoszą, że. A 


to skończy ? 
jedej meliefjettowości rw: Kalifornii za- 


Szóstego dróa nad ranem ujrzałem okręt. 
stanowisko uważając, że jest to zapo- Halucynacja? Nie, to była rzeczywistość. Ale 
kończomo dorosme zawody! o „mikełuzo” 
siiwio żab“ Zmwycilęż żą została, zabal 


wiedzią nieszczęść, jakie spadną na oknęt oddalił się, A więc koniec? Byliśmy już 
wieś. Dopiero czynna interwencja gro- rl kresu sił. Zemdlałem. Ocknęłem się rano, 
na światłych gospodarzy powstrzymała | Wtem okrzyk: Okręt! Okręt! Z narweskiege | utórej dride mymiósł 323 m. Prlpiła ona 
ostalet rekord z raku 1932 e diwa cene 
W. S |tymeiny, 


aera amerykańscy 
KOCHAJĄ SPORT 
W ostatni poniedziałek obrady senatu 
amerykańskiego zostały przerwane na 
okres godzinny. Pauza ta mastąpiła na 
podstawie jednogłośnej uchwały, by, 


Nieszczęśliwe 
TROJACZKI 
Żona robotnika rolnego w Haskowie 
(Bułgaria) powiła w tych dniach tro- 
jacziki. Noworodki nie posiadały ani rak 
ami nóg. Po kilku godzinach niemowlę- 
ta zmarły. Ludność okoliczna dowie- 
dziawszy się o tym, zajęła webec ro- 
dziców  bezkształtnych dzieci wrogie 


zahukane b wiejskie przed damean- | st=tku „Bzłmoira” wysłano łódź, która zabra- 
stracją. ła nas na zbawczy pokład", 


„KURIER n:'(CHODNI" piafek 16 lipca 1957 roku. Nr. 195 


SMEG TEM © HSW WSE KRÓW CZYJ OT R OT CSE ~ 


GABINET KOSMETYCZNY 


„U ROD A” 
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WŁADYSŁAWY WNUKOWEJ C H F, O D N I E 
dyplom. kosm et. 
Sosnowiec, 3-go Maja 15, tel. 62242. E | E K | RY( i 7 N E 
STALE UZUPEŁNIANY W NAJNOWSZE ZDOBYCZE Z DZIEDZINY TECH- 
NIKI KOSMETYCZNEJ. — Zapobiega wszelkim defektom cery. — Pielęgnuje skóry 
łojotokowe, konserwuje, doskonali, odświeża urodę, przedłuża jej trwanie. — Usuwa ena ê = 
zmarszczki, wągry, prosaki, piegi. — Masaże, kąpiele twarzy, natryski tlenowe, złu- dla re st aura cyj R mies zk an 


szczanie skóry najnowszym sposobem. — Elektryzacja, naświetlania lampami: „Pe- 

rihel"*, „Pantahelion*, „Vitalius“. 

NATURALNE OPALANIE SKÓRY ZA POMOCA PROMIENI LAMPY ,PERIHEL, 
Trwałe przyciemnianie brwi i rzęs — Fryzowanie rzęs — Depiłacja brwi 

Porady i wskazówki. 


dostarcza sklep Elektrowni. 


Ceny od zł. 655— 


Pielęgnacja włosów — Maqillsge. 


ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM S. A. 
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W anomna RER CARA a a a EEE ORDY GRANO ZAGR ORO GK S 
Grecj a liczy ców Greqi warosła w ciągu raku 1930 


i _ do 6.957 lys. osób. Przypuszczalnie na 
2 MILIONÓW MIESZKAŃCÓW 


Wedlug dacydh grelkich 
urzędu 


Kanarek... 


poozątku lipca. 1937 r. liczba mieszzań- 
stów nego | ców osiągnęła 7 milionów. 
statystycznego adba mieszkań 


troską 


spadkobierców 


O zamożności Anglii mówią Sm sumy spadkowe 


Na podstawie prastarego angielskiego | kłady spadków wyrażających się sumą 


prawa testament i ostatnio wola zmar- 
łej osoby musi być opublikowana. Ze 
stałej rubryki ostatnich testamentów, 
prowadzonej w dziennikach angielskich 
czytelnicy dowiadują się o wysoko- 
ściach sum i majatku, jaki pozostawił 
spajlkodawca. 

Skoro zmarły pozostawia rodzinę, to 
wówczas jasnym staje się przeznacze- 
mie spadku. Inaczej jest jednak kiedy 
umiera starsza bezdziebna wdowa lub 
też rentier z Oxford reet, który w 
swoim  dziwactwie i zaskorupieniu 0- 
statnią wolę poświęca uczczeniu ptasz- 
ków. 

, Bezdzietne wdowy są przeważnie tro- 
skłiwe o byt wiernej służby, oddając jej 
w posiadamie wszystkie skarby. Niejed- 
nokrotnie zdarzało się że poważne su- 
my przeznaczyli spadkc dawcy na utrzy- 
manie... 


lub pielęgnację pieska. 

Wysokość spadków jest dowodem za- 
możności społeczeństwa angielskiego. 
Niemal codziennie zdarzają się w ko- 
lumnach ostatnich testamentów przy- 


(EE a Pa M 
W ojczyźnie milionowych 
FUNDACYJ 


* Tradycja milionawych fumdacji Ro- 
gkefellera na cele naukuwe, spoleczoe 


P i die ASI nie wygasa w Ameryce, | 


miach otrzymał uniwersytet 
Yale: M łację w wyscklości 10 milionów 
dolarów na puowactamie jpnac związa- 
nych z badaniem ralka. Dodać należy, 
iż hajmy ofiarodawea mie ujawsił ewe- 
go mażwiska, mie dbając widoczuie © 
rozgłos, Jednocześnie prawie, z tą do- 
nafa usiazała się w prasie rowojurskie j 
wiadomość, iż zmarły niedawao milio- 
mer G. F. Baker zapisał testameńrem 
swłojm 15 mikjonów AA n Dwa wiezy- 
manie instytucji społeczmydh. AA 


DZIŚ 


LUIS TRENKER w swoim wielkim filmie nagrodzo- 
nym Pucharem Mussoliniego na Wystawie Sztuki Filmowej 


30—60 tysięcy funtów. Suma ta na na- 
sze stosunki jest ogromna. Prasa do- 
piero jednak wówczas zajmuje się szcze 
gółowo spadkiem, kiedy suma dochodzi 
pół miliona funtów. 
Takie fakty zdarzają się nawet dość czę- 
sto parokrotnie w miesiącu. Do rejenta 
udaje się w takich momentach specjal- 
ny wysłannik redakcji, który przepro- 
wadza szczegółowy wywiad na temat 
wartości majatku i użyteczności 


spadku. 


Niebezpieczne napisy 
NA ŁODZIACH PODWODNYCH 


W sloczniiadh. ponm w Bremie pua- 
auje obecnie wiecej robotoilków, niż 
w dhiiesie przediwiojetnym, Przed 1914 

rokiem pracowaiło 12.000, ostanio zaś 
14.000. Stoazalje budują łodłaie podwiod- 
ne i tonpeduwce. Na kadhiba:h budlu- 
ją ych sie ckrętów pojawiają się od 
czasu do otasu majpisyj, zkrkltowame puze 
Giwko reżimowi hitlencwekiemta oraz 
przerw faszyznuwi- „Gesiapo” anesz- 
tuwało kilku mobowików, biarąc -od 
nich próby piama, Dodhodzemia Te idła- 
ły jednak żadnych uczullaiów, wobec 
egeo, route cy postali zwalnia tani z arer 
SizitRa. 


KINO „EDEN% 
I Film 
„Fredek uszczęśliwia świat“ 


w rol. zł. Cuaplieki, Loda Halama, Wasoło- 
waski, Fertner i inni 


li  Areyzabawna komedia wiedeńska 


„Przygodny romans 


w rol. gL Olga Czechowa, Gumati Huber 
i Lee Slezak 


«6 


Początek I seansu o godz. 17. 


w Wenecji p.t. 


KINO | WŁADCA KALIFORNII” 


UAE 


Rik wielkich przeżyć! Niezwykłych przygód! Miłości! 
Wyścig po złote runo. Pożoga i walka... 


W rolach głównych 


Luis Trenker, Marcella Albanii, Rudolf Klein Rogge 


Nadprogram: "TYGODNIK P.A.T. 
Pocz. I sean codzi 


ennie o godz. 18.00 W niedziele 15.50 


SOSNOWIEC — Redakcja: 
TeL siak Birtin peentova M. 
jg 


KZT 
WEWN 


ET „Auriate Zachodniego: 


li 


w niedzielę o godz. 15.80. 


Władze podatkowe w konsekwencji 
tych licznych spadków ściągają 
znaczne opłaty skarbowe. 
W ubiegłym roku budżetowym kwota 
uzyskana z podatku spalikowego. osią- 
gnęła 89 milionów funtów. Największą 
spuściznę ostatnich lat pozostawił po 
sobie znany właściciel przedsiębiorstwa 
żeglugowego, sir John Ellerman. Pozo- 
stawił on po sobie majątek wartości 
27 milionów funtów, 
z czego dla skarbu przypadło 14 milio- 
nów fumtów. W Londymie panuje prze- 
konanie, że obecnie najbogatszym czło- 
wiekiem w Anglii jest 85-letni prze- 
mysłowiec Józef Ranks, którego mają- 
Fm i oceniany na 30 milionów fun- 


an EE Ć anaE E A] 
Propaganda za spożywaniem 
MIĘSA KOŃSKIEGO 


Cailly apamat Projpagzwdolwy, Tiuzekciej 
Rzeszy rozpoczął akcję, klićwa ma na 

<glm wykazać iwiszypilkie zalłaty onaz 
korzyści wymndzające ze „SPOżycija mięsa 
Kkońelkiege. Ma to wówmież ma celu 
zniniejszemie staniu (pągłiowia trzody 
chlewnej aby w łem spostb wilma za- 
pasy, kamtofli użyć dla celów aprowiza- 
cyjnych iudizi, 


KINO- TEATR|"*> 


Ki 


L. Karcinkow 
i S-ka 
w Sczmowcu 


(|f tawn. imo Pac 


Wiśniewska, 


Wiersz milimetrowy jednołamowy: na I-sj stronie, względnie przed tekstem 1 zł; w tck- 

ście 60 gr.; za tekstem 45 gr. Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10 gr. za wyraz, ogłosze- j 
nia drobne zawierające ponad 20 wyrazów 20 gr. za każdy wyraz. Szerokość szpalt 46 mm: || 
w niedzielę i święta 25v/ drożej. Układ tabelaryczny 250/a drożej. Numery dowodowe płatne. 


Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca Administracja nie odpowiada. 


rynek, Jaworski. — CZELADź, 
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KURZ ULICZNY, 


zawierający pył węglowy, Js 

ła szkodliwie na garderobę, ni- 

szczy ją i plami. 

często i koniecznie odświeżać ją. 

PRALNIA CHEMICZNA 
i FARBIARNIA 


„ZNICZ” 


Sosnowiec, ul, Piłsudskiego 70 


Druga seria filmu „Trędowata* 


DRDYNAT MICHOROWSKI 


Barszczewska, 
wicz, Junosza-Stępowski i inni, 


Ceny miejsc od 25 gr. 


-iz sażdy 


— ŻAKKI, Fr. Cacoń. — MYSZKOW, 


| RALwym, ŁAGODNYM 1E 


ŻnlącyM, 
UŁATWIAJĄCYM FUNKCJE ORANE TRAWIENIA, STOS50- 
WANYM GEL PRZY ME OTYŁOŚCI. 


ZAJĄCYM, 


pe, i r ra 
á DROBNE E A 


R DGŁUSZENIA A 


KUPNO | 
i SPRZEDAZ 
E Ti PELI 
SAMOCHÓD 
sportowy Tiab_ Torino 


4 


Hatrywogialne 
|= E W Pay | 
WDOWIEC 
w średnim wieku, na 


dobrym — iswanowisku, 
poślubi pannę lub wdo- 


ja 89, tel. 62607. 


POMNIKI 


i rzeźby artystyczne w 
dużym wyborze oraz 


POSADY 


wszelkie wyroby beto- iPRACE 
nowe poleca tanio 
„WIKTORIA“ — Dg. | Sternen 
browa, ul. Król. Jad- WOŻNICA 
wigi 46. — Telefon dobrymi świ 
88-436. 25-letnia gwa- mi EEE EER, 
rancja! $381 | Sosnowiec, Kopernika | 
—ums | 10, Kowalczyk. 2086 
CJ 
Różne 
Należy więc LECZNICZA- 
PRZYCHODNIA 
chorób skórnych i we 
nerycznych „Pomot“ 
Sosnowiec, 3 Maja 34 
5174 
eA a W 
REKLAMA 
1959 JEST DZWIGNIĄ 
HANDLU ! 


W rolach gł. 


Cwiklińska, Brodnie- 


SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA. 
Po 10 wyrazów w każdam ki ja: 

30 drobnych ogł. 20 m. 
20 drobnych ogł 13.00 zł. 

10 drobnych ogł. 2.00 zi. 

5 drobnych ogł. 4.0 zł. - 
wyraz uddatkow y do -sępo5g. 


BÈDZIN, Małachowskiego 4, tel. 7.13.91.—ĐBABRUWA Krótha 14, tel 680. 80.19 —GRODZEKC, Kiosk p. Lacińskiego—AIELCE, Sienkiewicza 43 
ŁAZY, Władysław Jaworski — OLKUSZ itynek, kiosk p. xordaszewskiego. — STRZEMIYSZYCE, księgarnia W. 
WIERCIE, $-go Maja 29. — ZĄBKUWICE, iosk p. Krupy 
wWieczorkowa, Staszica 27, Kra” 


Bagińskiej. 
Jaworskiego. — PILICA. 


kiosk St. 


ZIMIERZ — PORĄBKA, uł icia 15, Leon Mączka. 


